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~fe~~e:!iata Niezłomna walka o pokój-
przeciw naczelnym hasłem KP St. Zjednoczonych 
podżegaczom WOiennym List otwarty przywódców Partii Komunistycznej USA 

Dzień 8 marca jest rok do prezydenta Trumana \ sklch . par:tiac~ pra~cowych 
~cznie obchodzony jako święto · zauwaza su~ rownlez wzrost 
kobiet całego świata. W dniu NOWY JORK CP AP). - jest agresorem, lecz n aj po tęż nastrojów opozycyjnych prze-
tym kobiety manifestują ~wą Przewodniczący Komitetu Cen niejszym mocarstwem poko- ciwko temu paktowi. 
solidarność międzynarodową ralnego Komunistycznej Par- jowym na świecie. Rząd duński nie liczy się je 
swą wolę zachowania poko- tii USA Foster i generJlny se KC Belgijskie.i Partii Komu dnak z tymi nastrojami w 

ju i zapobieżenia nowym woj kretarz Dennis skieru'"i"lli d'J nistycznej oświadcza prz?to, przekonaniu, że przywódcom 
nom. w dniu tym miliony ko prezydenta Trumana list o- że gdyby sługusom imperia- prawicowym uda się podpo­
biet dają wyraz swej łącznoś twarty, w którym ozm.jmia- lizmu amerykańskiego, rząjlą rządkować sobie elementy o­
ci. z gilami postępu, swej go- ją, że partia komunist~·czna cym obecn ie Belgią udało si o:: pozycyjne. Na potwierdzenie 
lowo~ci walki o sprawiedliwość omimo ~agaj4cych s•ę co wciągnąć kraj do wojny prze słuszności tej opinii przyta-

Przewodnicząca ~wiato"!IVe; Federacji 
Demokratycznych Kobiet 
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społeczną i demokrację. raz bardZieJ siykan ze &!r1my ciwko ZSRR, komuniści, a cza się fakt, że żadna z partii uroczysta Akadem1·a łAI Sto f1'cy 
• amerykańskich \;ół re.akcyj- wraz z nimi olbrzymia więk- burżuazyjnych nie wypawie- VV' 

Światowa Federacja Kobiet nych będzie prowo::. 1 l111ła na- szość belgijskiej klasy robot- działa się dotychczas oficjał- ku czci Międzynarodowego Dnia Kobiet 
Demokratek powstała po dal niezłomną w.ctlkę o pokó,l. nlczeJ, odmówią wzięcia tldzia nie przeciwko polityce rządu. 

• drugiej wojnie światowej. Po- Niebetpieczeńst·v·'.l "Wentu- lu w tej zbrodni i będą zw'łl- Jedynie partia komunistycz WARSZAWA (PAP) Ponad 5 
sw1~co n e j Międ z y narodowemu 

Dniu Kobiet uczestnicz y! prz erl­
stawiciel R ząd u w osobie w:ce­
minis tra Baranowskie go, przed­
stawiciele parti i, organizac ji spo 
łecznych . korpus u dyplomatycz­
ne go 1 detegac jr kobiet czecho· 
słowackich. 

wołały ją do życia kobiety ró alneg<> konfliktu zb·::iJnegJ czać wszelkimi siłami wro- na zwalcza od samego począt tys. kobiet z całej sloli·cy, dc-
żnych narodowości w .przeko- nie jest wynikie!n po!it}•ki gów narodu belgijskiego ku konsekwentnie orientację legacje kobiet wiejskich i deleg-a 
naniu, że milionowe rzesze ko rządu radzieck:pgo - ~twler- ludzkości". proatlantycką rządu duńskie- cje kobiet z innych miast wv-
biet mogą i powinny odegrać dzają autorzy listu. .Naród go. Dlatego też stanowisko tej pełniły szczelnie olbrzymią atilę 
ważną rolę w walce o trwały 3merykański ; Zwi~zek Rn- KP AUSTRII partii znajduje coraz większy Politechn-ikt w której obradowa ł 
1 powszechny pokój. :iie i:;:i!l-i~q trlpC•Wl'!- SOLIDARYZUJE SIĘ posłuch wśród duńskiej opi- Kongres PZPR. 

„Jeśli kobiety całego świa- izialności za ·~c•1ą ~ Rpreżc- Z KOMUNISTAMI FRANCJI nii publiczne.i. I W uro:zys tej akademii, po-
t a podadzą sobie ręce, nie bę- ną sytuację, l łkll zaistniała I WŁOCH W prez ydium zasiadły prz e­

wod nicząca Z Gł Ligi Kobie t 
dr Irena Srtac'1el,: ka, \v iceprze­
wodnicząca - wice min. Euge· 
nia Pragierowa, wi cemin. Euge 
nia Krassowska . prof. Zanna 
Kormanowa i szereg innych zna 
nych dz ia ł acz ek ze wszystki ch 
dziedzin życia spo łecznego, go· 
s ;iodarczef:O i kulturalnego . 

dzie więcej wojen". - hasło w stosunkach mi!:'.:lryr;arodo- WIEDEŃ (PAP). - _Przewo-
to rzucone na pierwszym mię wych. dniczący Partii Komunistycz-
dzynarodowym Kongresie Ko Cała odpowiedll.1 !m,..j~ za nej Austrii - Koeplenig -
bid w Paryżu w 1945 roku. tald t1b.n rzecJ;y spoozvwa na udzielił przedstawicielowi A­
inalazło w krótkim czasie oo- Walł-Stł'eet t na Jej marlo- gencji SPA odpowiedzi na py 
zew na całym świecie. W sze- netkacb. tania, dotyczące stosunku ko­
regach organizacji tej znala- My, komuniści będziemy munistów austriackich do zna 
zto się 86 milionów kobiet, bronili naszego na::odu w nych wypowiedzi Tboreza i 
które postanowiły wspólnymi przyszłości tak, jak ci:yni11- Togliatti'ego. 
~iłami walczyć przeciw wste- śmy to dawniej przeciw wszy- Koeplenig stwierdził, iż wy 
cznictwu, przesądomł rasowym stkim wrogom wewnętrznym stąpieni~ Thoreza i Togliat­
uciskowi koloni~emu i wy- i zewnętrznym. ti'ego wywołały zrozumiałą 
ryskowi społecznemu - czyn Będziemy dążylJ do tero, a- histerię w obozie reakcji mię 
flikom, które nieodłącznie to- by na!lza ojczyzna. nm1a!lt dzynarodowej, gdyż wykaza­
' ·arzyszą rządom imperiali paktu 11.tlantyckłego f•l)flpisa.la ły, iż komuniści staną po stro 
szycznym, noszącym w sobie pakt przyj2int i pokoju z na- nie państwa socjalistycznego 
zarzewie agresji i wojen. szym wielkim sojusznikiem w wypadku. jeśli imperialiści 

W krajach kapitalistycznych czasów wojny - Zwi:rikl-?m podejmą agresję przeciwko 
ruch kobiet „ demokratek Ra.dziecktm. Droga polityki niemu. 

napotyka stale na trudności i pokojowej gwarantuje b8111Jlie- Wystąpienia przywódców 
przeszkodj ze strony władz czeństwn Stan~ Zjednoczo- partii komunistycznych Fran-
raństwowych, zainteresowa- nym ł całemu swiatu. cji i Włoch przypomniały nam 

nych w utrzymaniu kobiet konieczność wzmożenia walkii 
z dala od życia polityczn~i;o DEKLARACJA KOMUNI- przeciwko podżegaczom wo-
Nie powstrzymuje to jednak STYCZNEJ PARTII BELGII jennym i ich agentom w Au-
kobiet od organizowania się, BRUKSELA (PAP). - KC strii. 
od czynnego udziału w walce Belgijskie.i Partii Komuni- Stoimy zdecydowanie po 
~ił postępowych, 0 wolność stycznej uchwalił rezoluci~. stronie pokoju, po stronie na.i 
demokrację. w które.i podkreśla stanowi- potężniejszego państwa poko-

W krajach kolonialnych i sko partii co do zasadniczych jowego - Związku Radziec-
półkolonialnych gnębionych zagadnień stojących przed bel kiego - oświadczy! w zakoń 
przez imperializm, znaczny gijską klasą robotniczą. czeniu Koeplenig. 
jest udział kobiet w walkach „Naród belgijski - głosi re OPOZYCJA W DANII -
:narodowo _ wyzwoleńczych. zolucja czuje się ści3le PRZECIWKO PAKTOWI 
w szeregach walczących 0 związany ze wszystkimi naro ATLANTYCKIEl'IHJ 
wolność nie brak kobiet, któ- darni, które zwalczają kam- SZTOKHOLM (PAP). - Ko 
re zdają sobie sprawę, że ty!- panię wojenną, prowadzoną respondent dziennika „Ny 
ko drogą walki zdobyć mogą przeciwko ZSRR i krajom de Dag" donosi z Kopenhagi. iż 
upragniony pokój i lepszą mokracji ludowej. Hipoteza pod naciskiem opinii publicz­
przyszłość. wojny agresywnej, spowod'I- nej. niezadowolonej z prób 

Walczą więc kobiety greckie wane.i przez Związek Radziec włączenia Danii do paktu pól 
przeciw interwentom amery- ki Jest absurdem. ZSRR nie nocno-atlantyckiego, w duń-
kańskim, usiłującym narzucić 
Grecji swe panowanie i prze­
kształcić ją w bazę wypado- Sztuka dla ·ludu! 
wą imperializmu. List prezydenta Gottwalda 
K~~~~~Y ~J~~tń~k~d~~~ do u~zestników zjazdu pisarzy CSR 

n ym ruchu oporu. Bardw zna PRAGA (PAP). - 6 bm. za Na końcowym posiedzeniu 
czny jest udział kobiet w wal kończył się w Pradze pierw- zjazdu uchwalona została re­
ce wyBzwoleńczej dChin, Vietna szy konstytucyjny zjazd pisa- zolucja, która głosi, że pi sa-
mu, urmy, In onezji i In- rzy czechosłowack1.ch. h ł , rze czec os owaccy wezmą 
nych krajow kolonialnych. w ost"tni·m dni'u obr-" ""'- d · ł 

h k 
„ ""' ~,,.. czynny u zia w pracy s we~o 

W mars ftllowskich rajach zdu przewodniczący związku narodu nad budową so..::Bli­
Europy, ktore imperializm a- pisarzy Drda ogłosił list pre- zmu. 
merykański, w porozumieniu zydent.a Klementa Gottwalda U t · · d z rodzimą reakcją usiłuje wcią czes nicy z1az u p.::zyrze-
gnąć do nowej wojny, roze;ry do uc7'..estników zjarou. kli , iż wespół z pisarzami 

W liśeie tym prezydent Gott Związku Radzieckiego i de~H') 
wa się ciężki bó.i o zachowa- Id odk 'I d i ł kr t · d t · · l _ nie niezależności narodowej. wa P res a on O!' e zn~: . a yczn.YJ!ll pr~ s aw1CH! a 
0 

utr an· k . czenie zjazdu i koniecznosc m1 nauki 1 sztuki będą wuna 

a~Y:nk ie poto)u.. zrealizowania na odci'nku li-,gać walkę o pokój i przyJ.ażń 

N 1w1ę sze na ęzerue w o- t k ' h ł s t k dl · d · d 
t t 

· h t d . h erac im as a. „ z u a a mię zy narodami, emasKu -
s a nic ygo mac przy- 1 d „ · od" · h brała walka o pokój we Frani u u · Jąc P zegaczy woJennyc · 

c.ii, gdzie siły postępu z całą 
stanowczością ·przeciwstawia- Wbrew prześladowaniom i do pokoju iie zabraknie i gło 
ją się polityce agresji, polity- zakazom ze strony rządu ko- su kobiet polskich. kobiet 
ce rozpętania nowe.i wojny. biety francuskie kroczą na- Zw. Radzieckiego I państw 
Organizacje kobiece biorą ży przód po obranej przez siebie demokracji ludowej, które 
wy udział w tej kampanii an- drodze. Do głosu kobiet fran wiernie stoją na straży poko· 
1ywojennej. O sile I bojowo- cuskich przylączają się kobie ju i popłerają walkę swych 
ści ruchu kobiecego świadczą ty Anglii, Włoch, Danii, Bel- sióstr na całym świecie. Wię7 
l iczne imprezy na rzecz poko- gii. Holandii i innych krajów. łącząca kobiety - demokratki 
ju, świadczy ostatnio przepro regoroezny dzień 8 marca wszystkich krajów i tych ję­
wadzona akcja „zeszytów po- będzie dniem wielkiej ma czących Jeszcze pod uciskiem 
koju", w których dziesiątki nifesta.cji kobiet całego świa- kapitalizmu i tych, w których 
tyc;ięcy matek, żon, robotnic, ta, które wypowiedziały wo.i- panuje lud, stanowi wielką 
chłonek i pracownic umysło- nę wo.fnie, które walczą o po- siłę, o którą rozbiją się plany 
wych wyraziło swą gotowość stęp I demokrację. I machinacje podżegaczy do 
do walki o niepodległość na- W dniu tym wśród głosów nowej wojny. 
.-nrl"""' i nnl<ńi ~illonów kobiet nawołujących 14, Malinowska 

Prawnicy demokraci proszą ONZ 
o roz patrzenie sprawy procesu 

przy wódców k omunistycznych USA 
NOWY JORK (PAP). 

Międzynarodowe Stowarzysze 
nie Prawników - Demokratów 
zwróciło się oficjalnie do se­
kretarza generalnego ONZ z 
prośbą. by do porządku dzien 
nego. mającej się odbyć sesji 
Generalnego Zgromadzenia 
Włączyć sprawi: procesu prze 
ciwko przywódcom partii ko­
munistycznej w Stanaeh Zje­
dnoczonych. 

Międzynarodowe Stowarzy­
szenie Prawników - Demokra­
tów uważa, że Zgromadzenie 
Generalne winno stwierdzić , 
czy akt oskarżenia przeciwko 
przywódcom partii komuni­
stycznej Stanów Zjednoczo­
nych nie 111arusza deklaracji 
Narodów Zjednoczonych o 
prawach człowieka . która gwa 
rantuje wszystkim ludziom 
prawo na wyrażanie swych 
poglądów politycznych. -----

Uroczyste ot'!arcie wystawy 
sz tuki ludowej CSR w W arsza1vie 

WARSZAWA (PAP). - Ty­
dzień Przyjaźni Polsko-Cze­
chosfowackie.i zainaugurowa­
ny został dnia 7 bm. w War­
szawie. uroczystym otwarciem 
w Muzeum Narodowym wy­
stawy czechosłowackiej sztu-
ki ludowej. ' 

niach podnoszono wielkie zna 
czenie sztuki ludowej w spo­
łeczeństwie socjalist. znym i 
wyrażano życzenia, aby Pol­
ska i Czechosłowacja zapo­
znały się W7.ajemnie bliże .i ze 
sztuką ludową obu krajów. 

W niezwy kle uroczystym na· 
st roju obec ni wysłuch ali obszer· 
nego refera tu p rzeciwstawia j ącz 
go przoduj ą c ą rolę kobiely w 
paiistwach demok racji ludo\\'e j 
ze Zwią zKiem Radzieckim na 
cze le - poniżając~j W!'!:;ełaqi 
kobiet w pa ń stwa ch kapi ta lis ty­
cznych, który wygłosiła wice­
min. Pragie rowa 

Referat nagrodzono hucznymi 
ok laska mi, w rnosz ąc okrzyki 
na c ześć Zw Radzie ckiego, Pre 
zyd enta R. P. Bolesł awa Bieru­
ta i na cześć Polski Lud owej. 

W dalszy m ciągu akademii 
!!los zabieral y przedstawicielki 
Kobiet Czech osłowa cji i delegat 
ki z ró żnyc h trre nów k r~ju, 
które pod sumowały • o sią ~nięc ia 
organiza c j_i kobiec ych w swo· 
ic h okręgach. 

. ~ 

Na otwarcie wystawy przy czwa rty k . . k K . t ~r~~~~~~~~~~~t;~~ąd~;,:i~~~= r ą z o w n 1 u o m 1 o a n gu. 
tycznego z dziekanem, amba- przeszedł na stronę C_hińskiej Armii Ludowe,· 
sadorem ZSRR Lebiediewem L d i ambasadorem Republiki Cze on yn (PAP). Jak donos1 I J es t. to .iuż czwarty okręt 
chosłowackie.i dr Piszkiem na ~ źródeł nankińskich agen- wojenny. który o'puścił służbę 
czele, członkowie prezydium CJa Reutera, admirał Kuci - dla Kuomintangu . Jak słychać 
Towarzystwa Przyjaźni Pol- Jung, dowódca naczelny ma- za.toga krążownika .. Czung -
sko-Czechosłowackie.i oraz ii- rynarki kuomintangowskiej u K:ng' pl ano.wala por.wanie, ad 
czni przedstawiciele organiza- siłuje wciąż bezskutecznie od mi r~ła Kuc 1-~~nga I przei<a­
cji społecznych i świata kul- zyskać krążownik .,Czung _ zan:e go Armu .L':1d?wei. . . 
turalno-artystycz.nego stolity. King". którv przeszedł na stro ,Według domes1e!1 agenc]l 

We wszystkich przemówie- nę IudowYc.h sił zbro jnych Re1;1 tera z Szangh a .i~ Czang-
------------------·----...;·;...;;__·_ K~1-Szek. przebywa1ący obe-

0 em O k r a CI- I,- n· s cy .z· ą d ą J. ą· cme w Fenghua odpowiedział odmownie na wezwanie człon 
ków obecnego rządu kuomin-

reałizacji t rak tatu pokojowego ~t~;~wskiego do opuszczenia 

SZTOKHOLM (PAP). konstytucyjna rozpatrzyła 
Dziennik fiński „Tyekansam wniosek deputowanego Riu­
Sanomat" donosi, że komisja emia i szeregu innych posłów, Premier Attlee 

opuścił Berlin domagających się podjęcia 
środków, gwarantujących re-Sesja KC alizację traktatu pokojowego, BERLIN (PAP). - Po dwu 

Włoskiej Partii Komunistycznej zawartego między Finlandią i dniowym pobycie w Bertm:e 
państwami sojuszniczymi. udał s ię ·stamtąd w drogę po 

RZYM (PAP). - Sekreta- Komisja wypowiedziała sie wrotną do Londvnu premier 
riat Komunistyczne.i Partii za odrzuceniem powyższego Attlee. Przeprowadził on sze­
Włoch komunikuje, że na wniosku. Członkowie komisji reg rozmów z przedstawicie­
dzień 15 - 17 marca zwołano - ludowi demokraci - ogło- lami anglosaskich i francu­
do Rzymu sesję Komitetu Cen si~i protest przeciwko decyzji skich władz okupacyjnych o-
tralnego Partii. większości komis.ii. raz z politykami n iemieckimi. 
Porządek dnia przewiduje Rozmowy dotyczyły m. in. 

m. in. sprawę walki narodu o I · 
1 

k pozycji czei'::i Niemiec w Za-
włoskiego o pokój, omółNie- e enac•a po S a chodniej Europie i poprawek 
nie sytuacji gospodarczej kra 6 i ttranlcznych w Zachodnich 
ju ,walkę związków zawodo- przybył.a do Pragi Niemczech. 
wych z pracodawcami o po- PRAGA (PAP). _ w po- -o-
prawę bytu mas pracujących niedziałek przybyła do Pngi Irańscy dziennikarze 5kazani 
oraz kwestie organizacyjne delegacja polska z wicemini- PARYZ (PAP). _ Agenc~a 
Duże zainteresowanie budzi strem rolnictwa Tkaczowern J 

rówmez fakt, że równocześnie na czele. France Presse donosi z Tehe-
' d · l" t' 1 ki h ranu o ogłoszeniu tam wyro-,rzywo ca socJa 1s ow w os · c Delegacja weźmie udział w k 

N"enni przedstawi w parlamen- · lk" h t , u w procesie przeciwko . ~1e 1c uroczys osciach orga trzem postępowym dzienni-
r- io SWf! znaną. interpelację w mzowanych z okaz„, Tygodnia k<irzom. 
'prawie polityki za.=ranicznej Przyjaźni Polsko-Czech"slo- Osk;irżonym wymierzono ka 
rządu. ł'Wackiej. fa.y od 1 do 5 lat więzienia. 
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Kobieta w Związku ~adzieckim 300 tysięcy junaczek SP . 
utrwali zdobycze Polski Ludowej .·, 

Rozkaz dzienny komendanta Służby Polsce K obietł rad1:iedde obebt>dą 
w tym rokll dLie6. li marca 

w waninknch wielli.iezo rozkwi­
tu swojej ojczyzny. 

Wyniki trzecil!go rokn pow~ 
jcnej pięciolatki, jesi:c~ raz po­
twierdziły pned całym niatem 
przewagę usb·oju socjaJiatyczM 
go, zdolnego do pokonania. wsi:cl 
kich trudności i za.pewnienia lu· 
cfaiom pracy nicui;tannego w:uos 
tu dobrobytu i kultury;> 

traktorzy-stki i lrnmb:ijncrld 745 j st rem kinematografii Republiki Kobiety radzieckie w dniu 8 
kolchofoic i robotnic <1owchozów Estońskiej - Olga. L11uristin, n.arc.& %:WTact.jł sit 1:e ełowami 
1•o<ii za~i:cr:ytny tytuł Eohat.era ministrem ubezpieczeń apołecz przyjaf.ni i !OlidarnoAl'i do 1wo­
Pr:i.cy 80CJllli.st~·c7.nt'j Wśród nych Rc?ubliki TurkmeńskieJ- kh silfitr ragr:i.nicł, z których 
nieh znajdują. sit koli!'ty, któ- Av.jn. Atakapesowa, ministrem większość żyje jC11zcze w cięż­
ry~h do§wiadcr:enie wr.łiogaciło 0"11rony v.dro1'l'ia. w Azerbejdża· kich wa.runka.eh ka.pita.lizmu, 11 
r:t•lz.il'<'kq. mtukt1 agronomiczną.. t.ie jc~t Kiubra Faradżewa.. wiele milionów pod jarzmem 

WARSZAW A (PAP). - Ko W dniu tym kobiety polskie 
mendant główny „Służby Pol wraz z kobietami calero j wla 
sce", płk. Edward Braniew- ta wyrażą aw„ wdzlęcz.o.'>IS6 
ski wydał w związku z Mię- dla wlelklero Związku Ra­
dzynarodowym Dniem Kobiet dziecklego - obro6cy poirnJu. 
rozkaz specjalny do instruk- potężnego sojusznika l wln­
torek 1 junaczek „SP". nego przyjaciela wszy1-.klch 

Do takich nalezą: ~yb<'ryjska wyc·howane przez pnrtit1 Leni kolonialnego nci~ku. 
kołchoźnica. .Anna .Tutkin11. i znn n:i. - Stalina kobiety ra Kobiety rndzierkie z ra,fo~riii. 
nn. tr11.lctorzy&tka ukraińska. f!ziC'ckic bol1atr1·sko broniłv na i z1td()woleniem obserwuję. pra 
Pa.11za. .Angeiina. froncie swojej socjalistycznej ~.ę kobict kr:ijów ccreokrndi 

„Dzień 8 marca - czytamy lnlhi miłnją.cych pok6r'. 

Kobitta ra.J:r.iecka. jc~t równo 
'11.prawnionym, czynnym budowni 
czym społeczeństwa. komur1i11ty 
eznego i reprezentuje w pańs­
twie radzieckim - widl.ą. sił~ . 

250.000 kobiet pracuje w pIZe 
:iny-śle w char1Lkterl".e dyrektorów 
przedsiębiontw przemyl!łowyt"h, 
fożynierów i techników. 

N ie mni<'j~ze "ł o~iu;nięcia 
kobiety r:tózieckiej na. fron 

cio n:iuki i kultury-, 
KohiPty radzieckie wykony 

Atnj,,_ w d.kj pełni dn.ną. im 
prZ!'7. &tali11ow;;ką. kon~t:vtucję 
niożliw-ość bztałcenia. sie: na 
wyż~zyr.h uczelniach ~t~nowią 
cne ob11cnie mniPj więc<"j poło­
wę 11tndiu~ą.r.y ~h. W in~tytucjarh 
ll!iwiatowych pra<'nje dwa milio · 
nr kobiet, ponad milion kobiet 
prn<'nj!' w slużbie zdrowia. 1\:o_ 
biety stanowią 42.2 proc. specja 
listów z wyższym wykszt.ałceniem 
3:i .OOO kobiet pracuje w instytu 
tal'lt naulrnwo · badawczych i la 
l ·orn tori:tt'.h. 'V ini<tytucjach na 
t•kow,·ch AkndElmii Nauk Zi:-RR 
prnru'.k około 4.000 kohiet. 

W szyst!dm do •rze r-ę. 1:nane 
nazwi!k& nO'llV&torów prze. 

mpłu, mistrzów w d:r.iedzinie 
wysokiej 'ry'dajności pra,cy -
tkaczki Marii Wołkowej, bryga 
dien oddriału budowy podwozi 
:w fabryce ma.łolitrażowy<\h samo 
chodów - Anny K'tt7.niecowej, 
do5konnł!'go mMcynisty paro­
''1'07.U - Heleny <.:zuchniuk. Ko 
łiety te mają. tysiąc,a i milio-
ny nn~hdowczyń. 26!:! kol,il'ty radzieckie otrzr-

'Valka o przedterminowe wy mały pr~mie stalinowskie ?.a o· 
konnnie planu pięcioletniego z sięl-'nięcia w dziedzinie nnuki, 
k:iżtlym dnirm rodzi nOY"e boba tr.C'hniki, liter1ttury i sz.tuln. 
terki pracy i nowatorki prodnk· K oblety radzieckie biorą Jak 
cji. najżywsz;· udział w żyi:iu 

Kn. nie;o:mierzonych polach koł polity\: zn~·m tP~o krajn. 
rhozowych, kobieta rad:r.i<'cka W ~kl~d Tiądy :Kajwyz~n·.i 
eaje przykln.d wzorowej -pracy Z1<i~zku Ra 1zi•;ekicgo wchodzi 
w polu i na. fermie. 15,00U ko· 27i koLirt. f'yfra ta przewyższa 
bi et jest przewodnicz..;cyrei koł liczb~ po:-łauek we wnyst kich 
chozów, 35'J.00') kieruje bryga- innych p1trlamentach świata.. 
cinmi pracującymi w polu i for Wiceministrem przemysłu meta 
mhmi hodowln11ymi, 250.000 lc1wrgo ZRRR jE'~t HPl!'na Dż~pn 
rrncuje w. charakt-0rze kicrowni I r.idże. wiceministrem ochrony zdro 
cmk brygad traktorowych, ja.ko wia - Maria. Kowrigina, mini-

oj1·zyzny, ~woj!'j wolr.0§1·i i ezcz9 ludowej i życz.1 im dahr1 '1 
śc-ia swoich dzi<ici. f'a rzyny bo sukcesów. Są. cal:i. duazą i 6crrcm 
jowe n:i. frcncfo i w oddziałarh z kobietal'li Hiszpanii, Grecji i 
rarty;o;nnckich 120 OOO kolnet Chin, Vietnamu, Inclone7ji i in 
oc1znnrzono orcl>!rami i mcdala- r.ych kr'1.jów kolonialnych, ktc'­
mi Zwi~zku Rn.dzicrki('go, a. 69 re prowadzą bohntenkę. wall<i: 
kobietom n:idnno tyt.ut Ilohate· o niezal!'żność narodowę., o wol 
·ra Związku R:idzieckiego. I 11ość i demokra~jf. 

w rozkaz.ie - stał• się dla de- „Dzięki zwycięstwu demo­
mokratycznych kobiet calego kracji ludowej w Pol~e -
świata, dniem, w którym ma- brzmią dalej słowa ro.tk'VU­
nifestują one swą międT.yna- kobiety pracujące uzyskały 
rodową solidarność w walce po raz pierwszy w hl.rtoril 
z podżegaczami wo.lennymi o możność aktywnego ud..."'iału 
tnvały pokój 1 postęp. w życiu politycznym, gpolec.& 

------------------------------------------------------~-------------------- nym i gospodarczym. 

Chłopi polscy opowiodojq co widzieli no Ukrainie r?:E:~::~=~~:: 
Jrdnyrn z członldw delog1tr.)i chłopów polskich, któr:i. r:wiP•hi co będzie, jeśli te;;o nie zj!'cie? czek „SP", niosąc sw.>J Pii• 

łn kołchozy ukruiń~kje b.'·ł Stanfrław 'Wiecz·Jr!'k, z gminy Kam - No to sprzeiamy, odpowi1tda 
pino,. Po•luchnjmy co Stanisław Wieczorek opowiada o swym po ją . He ~ą. t:i.m takie rynki jak wa.iny wkład w dzieło badlJ• 
bycie r.s. UkraiLI.c, u na~ i kołchoźnik ma pm.wo wy radosnero Jutra łudr•wd 

W a.I sprz!'dać to - czego eam nie 
„ potr:r.ebuje. Nie tylko rynki ma 

„ ce sit nie spodziewałern, , dwa.workikukurydzy, m~ka., o 
Ż'3 to tak może być w tych kol· ll'OCe euszone. W skrzynecu.e le ją bog-ate. w miastach są. skle-
chozach! Ale opowiem wam com żą poicie wędzonej słoniny i py z ładnymi wystawami. I ta.­
Nidział naocznie. ~~ynki. Przy domku mają ogró nio jest; t!'riu: po Mt1ttnie.i zniż 

,.Chłopi t:i.m uhrani są. ciepło , dek na 70 arach. Tn:~·mają kro- r <l t•e 11 z.rol>iło się jr~:r.czP. tnni<'j. 
wRzys<'y chodzą. w butach. wę, a~rie świnki, kur;v> zcgn.rck, który u na• ko~ztuje 
Nnj,dęc!'j chci1tłem zobaczyć, „W~7cdłem też do jedn~j 1~ t.''1'i~ r~-, można tam dol'lt1tć 1.a 
,iak chłopi żyją. tam n1tprawdę. do§ć bi!'dnie wyglą.dajlj.~Pj eha- !'O.O ruhlL Kupić moi.na w'zyst 
Chod ziłem wirc WS7ędzie sam; łupki. ł.ficRzka sobie dwoje sta lrn czego dn~T& tylko i:apragnie. 
właziłem n1twet do gumna i na J'UR?.ków. Okawje si~, że to emc <:rleb lrn•zt-1jc d,.-a i T'(,ł rubla 
~trY r hv ilo kołchoź.nikó"· Poro ryri - ho kolcho:t: daje emcrytu l,::lo, •ł,•nina - 40 ,a kidhas:i­
Zll~tie~- :iłPtn się z nimi do~konn rę tym, ro nie mogą r•rncowa•~. :;5 rnl>li. 
le: języki przecież podobne, ja A w śpi(·hrzu 11 st1truszków tri: 
dwa słowa po polsku, oni d"-a l<'ży mq.ka, kukurydza, sloninn, 
Rłowa po ukraińsku, a reszta na I tyle tego, że na cały rok. 
mig'i... „Pytam się tam jednej dójki 

„Wlazłrm do jeilnrgo 'kołrho­
źn ikn. w „:t:dobyezy Październi­

ka'' na taki Rtrpzek. Stoją 

ojcley'Lny". 

Czwarta rocznica 

rządów demokratycznych 
w Rumunii 

DUKA RESZT. W dniu 6 ma.r 
ra. rb. minęła 4 r'ocznics. doj~cia; 
do władzy pierwszego w Rumu• 
nii rzą_du demokratyer:n,go -
rządu Petru Grozy. Społecz~· 
stwo rumuńskie obchodziło uro­
C7yście tę ważną. w życiu naro­
du rocznicę. w~z:ntkie dzienni. 
ki ogłosiły artykuły, poświęcone 
osiągnięciom rzędu demokra.tycz 
nego w tym okresie, 

--o--

Elektryczny kombajn kuchenny 

„Wieś "-'Ygl~da r:upeluie ini.­
czcj niż u na.s. Wszystkie domki 
bielone, ~yste. Ulice azerolUe 
uie widać nas::ycb ciasnych o­
płotków. Przy każdym domku 
stodółka 1 przyzagrodowe gos~ 

podars~o. Ds.lej ciągnlł sit pola. 

na. formie hodowlanej: co ty za­
rabiasz. Powiarln, że dostaje l ~ 
litrów mlck:i. dzit•I!nir, i j<',zcz<' 
pienią.dze, zhoże i :nięso za „trn 
dodni" (dni prncy) no i premia. 
Sprawdziłem u brygadzi~ty czy 
t-0 prawda. •rak, prawda! kołchorowe 1 sady owocowe na. 

„Pytam się jednego · chłopa, setki hektarów. 

lntelektuaHści bryq1scy 
w obronie pokoju 

NOWY JORK (P .AP). Podli' 
no tu do wiad~ości, iż wielu 
wybitnych intelektualistów bry; 
tyj~kich, kt6rzy br1tli udział ~ 
Kongresie Wrocła.wskim, za.po• 
wiedziało równie~ udrial w mi~ 

na wystawie gospodarstwa domowego w Moskwie 
W gmachu Moskiewskiej Ra.- Dalej widzimy na. wy.stawie I mPże się '\\"yda .irać nieco zł>yt 

dy Miejskiej '\tlvarto interesu.. dwa modc:le maszyn do prania, duży, l'o zdjęciu przykrywki, o­
jącą. ~stawę, na. której zade· wyprodukowane w moskiewski.ej kazuje się, że w garnku tym 
monetrowano maszyny i urzą- iabryce „Ga:wa.pa.ra.t". .Jedna gospodyni może gotować równo 
cl.zenia, ułatwiają.ee pracę kobie z tych maszyn pierze 2 i pól ki czdnie trzy potrnwy: zupę, dre 

lograma bielizny, druga - 5 kg irie _ i trzecie danie, W przygoto­
ty przy prowadzeniu go11podars· naraz. Ma~zyny te po;usznne są wnniu potraw dopomagają ko­
twa domowego. Zgromadzono set t'lektrycznośdą, woda natornia~~ lJietorr. r<>zmait6 przyrządy ula.­
ki rozmaitych przyrządów, po- n:.grzewa.na jest przy pomocy tw;ajl}•O ~z'ltl,ow:i.nie i i1rze<'ie-
1•ząwszy od nutszynki do obie- g11zu. Wypraną bieliznę suszy ia11ie jarzyn. 
rn:1ia ziemniaków aż do akompli się w specjalnej mMzynie do su Wystawiono również, przed· 
kowanego elektrycznego „kom szenia. Dzięki tym maszynom n:ioty przeznaczo11e ~pt-cjalnic 
bajnu ' ku~hennego, ~kłnds.itł- pranie bielizny - t& najcię.l!za d'a w~i. 
cego ~ię z 24 rozmaitych apara· bodajże z prac domowych - N:i wystawie widzimy dużo J n 
tów, przy pomocy których ruoż_ możo bye ~kowi~ie zruechani.. maitych modeli naczyń alu!lli­
na azatkowae kapustę, zagnia· 7,owana. 1•iOW)'ch, emaliowa.nyrh i poree· 
tać ciallto, rnlee mięso na. kotle A oto Huszarka do naczyti, wy knowych. ~ą. ti:. i rnttlelikib ły­
ty i td. 'nększość eksp,onati1w konnna z ocynkowanego drutu. żi·c zki do pn.nenia hcrlmty, wy­
- to maszyny i przyrządy, pro Xa piern·szy rzut ol:n jest to 1:01.ane z aluminium i nierd1.cw 
d~1kow~ne W dużyeh iJo8l'iach i urnhittzg, a.] 1~ ileż CZ!t$U zao~z- ll<'.i Rtali, miedniee.,. i Wltnienki Z 

które moż.nn. nabywać we rz~dza kobk'Cie, zwłaszcza ki<'- ~··~·nkowanrgo żeliwa. du.ly wy­
w~.YRtl:ich sklepach mo~k.iew •ly ma ona wi.ęksv.ą rodzinr. i·<łr garnków, <lzl•nnk6w do mle 
11hit-h. Prórz tego, su~zenie naczyf1 ,il'~t ka, f1liźrrnek. w~zy~tko ła ·]ne 

W8r1';d zwiedzających wy6tll.wę o wiele b'l.rdziej higi.eniczn<', nir i w dobrym gatunhL 
przewaillją. o~zywiścio kobiety. 'l'71:iera11ie ścierką. V y~tawn. jest cfo1ritrym dowo 
Z uwagą. oglądają. przedmioty, Zademonstrowano toż "·ielc km stara!t prZ<'my•łu radzieckie 
ulatwia,i~re 'sprzątanie mieszka:. pożytecznych drohi;1?g(1w, Zwi,, go o u!ntwienie i przy§picszeuic 
Il':i.. A więl.! - specjalne gąbki dz:-tja~e wystnwę kobiety :za1rzy prn<"y kobiety w domu. Ułatwić 
do zmywania ścian, ma.~zyny mują. się zwłaszcza przed stot..,m, dcJ'nową. pracę kof.icty, urzynie 
do :rnciągani11. podłóg najnowsze na którym rozmieszczono roz fi' pracę bardzie.i wydajną - to 
r;11 tn1u, odknrzat'ze, przyrząrly I maite :.!Rrnid i rondl!'. A:'.czrgó. znaczy nmo7liwi~. rad:>:ioeki<'j 
do ~cierania kurzu z gzymsów ne l".1tinterPsowanie budzi gar· kohieri<' wi1·ks7v uclzi~ł w i7c·it; 
i td. nc·k, który na pierwszy rzut oka ~połt-rznym. - · 

co robił zanim wstąpH do kol- „Do roboty nikt tam nikogo 
chozu. 1lfia1: 3 ha gruntu, robił 
u boiratych chłopów _ i na iy nie zmUtta. · Nie chcesz praco· 
cie nie starczało. A teraz ma wać, to nie pracuj - tylko że 
wi;zystkicgo pod dostatkiem. Bo kto nie pracuje, ten nie .zarabia., 
tam jest zs.gada: kto więcej ro- a najba.rdziej ua.nują takief;' 
bi, ten lepiej zarabia. 

„Byliśmy w kołhoi:ie im. człowieka co dobrze. pracuje. Lu 
Wasiliewa. ni!'daleko Kij•Yl"I\ dzie tak sit tam z!yl1 z kołcho­
Xi•'mry nie zostawili w nim ka za.mi, te nie roz:unieJat tycia 
mienia nn. kamirniu, ale po woj bez nich • • 
nie wyhurJo ... ano tam już 72 no · 
we domki 3 4 i 5-poko:iowe. Do „.TC'~zeze jed1.10 - mówi Wie 

azyna.rodowym kongresie int&o 
lektu11listów w obronie pokoj~ 
rozpoer.ynn.j:tcsm się 25 ma.rea. 
rb. 

KP Holandii 
do kob:et holenderskich 

my są. łudn~. Werandy 'na rz!'Ź- lZOrek - Tam jest prawdziwa 
bionych :słupkach, czenrnna da- ri\w11oś~, nio ma. taTJl różńicy 
c:h6wka, rze.~bione ramy okien- mi~,hy Ir.ini~trem i chłopem. Po 
r: e i l1<'lki. w~:r.~,~tto w kh st;,·· ;1:rhalii!my na kor.~rc>! chłop8ki Haga (PAP) -:- Komitet Cetl 
h lucfowym, a każ<ly domek 'in- do Kijowa. I widzieliśmy, fo tralnej Partii Komunistycznej 
11y - t a ki - ~nki xol1ie knl< ho ,;nk chłop przemawia, :t ~1un 1-Jol.andii ogłosił odezw~ do ko~ 
źuik k:tznł 11·-vbut101Tać nn·hil< k 1.'hrnnczow ch<:e mu pncrwnć, J - biet holenderskich, w które towi,. Kosztuje taid tlonH'k 10 ' i «lilol' aie ullje: ,.·,rua?: - ro 
'!o 2:! tys. rulJlt, 11a budow~ pnń wjaiJa - towarz,·~ :m Chrn~z- nawołuje je do przeciwstawie• 
rtwo daje bezproceutow>j, poi:~-1-z ezow, ja <:hcę ~ko{i·•zyć". Wir! nia się akcji podżegaczy w::ijett 
l;I,'. Na przy!lzły rok wylmtlają Ki urwnv Ly~enko mówi do kol nych i wzmożenia wysiłków w 
i1 ·h j <> ~:~cz,, parf,'~!'t. dio7.nik·1·~, f,,Ly pn,1·cl10i!zili po 

,.N;c ma w tych domlrnch poradę rolniczą. wprost <lo 11ie- celu utrwalenia pokoju. 
s1r.'·,zk6w, t~·lko eiiichrze, Otw<> ~o. Chłopi, jak rzcgoli nie rozu· Komitet wzyl\'a także kob'.ely 
r.„lln. mi córka j<•dnrgo l;oklto mirją. to idii. prn•to <lo LY•i!'n- holender~kie, aby rnżądały na• 
źnika i(·h ~pi<-hrz. Ja na. rałą. zi ';i Wi ·izi(•liii11n-, jnk vrrmi!'r tychmiastowego wycofania 
mQ nic przsgotowalcr1 tyle, il<' rząilu śri„k1tł 6i-lrtnią. '"iniar-
im 1o~talo Z'll''l"•iw teruz, 1rn kę - ::elrnrdziRtkę. To jest nn- wojsk z Indonezji i zaprzesla• 

lo je~zc-ze rozli<'.Z·'nia z pr:11•y z!\ - kon(zy °WJC<.,.orek. prawadzone1 wyłączme w te-
przednó\\ kn. A przrrirż nie hy- piaw<l~ .. jrdn~, .~el~a rodzina" Inia wojny . na tym • obszarze, 

t11 1ndodni! Pytam sii: ich: A I. Dobosz lach imperialistycznych. 
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Daleko od Moskwy 
- Twoja przyjaźń jest mi bardzo droga i dlatego wy­

piję za nią z radością - powiedział Załkind podnosząc 
kieliszek. 

Siedzieli jeszcze długo. Dawno już karafki i zakąski 
były odstawione na bok. Obecnie obydwaj niemiłosier­
nie dymili, zielony dym od papierosów unosił się ku 
górze, a w dużej popielnicy nagromadził się stos nie­
dopałków. 

- młodzi ludzie w rodzaju Kowszowa, Tani Wasylczen­
ko, Terechowa, Ro~owa. A za nimi podążają czwarta 
i piąta zmiana. Za przykładem Stalina powinniśmy 
wszystko co mamy najlepszego oddać celem należytego 
wychowania ich. Wszak przyjdzie i godzina naszego fi­
zycznego końc«, tak że chcąc niechcąc wypadnie cały 
ciężar sprawy położyć na ich młode b:irki. Naszym 
świetym obov,iązkiem jest uczynić tak, ażeby oni pozo­
stali na zawsze silni, nieustraszeni, wytrwali i gotowi do 
walki o komunizm aż do pełnego zwycięstwa!„. 

I 
-Co ci się wydaje tam niewłaściwym? 

- Człowiek musi wywalczyć sobie prawo do tego, że­
by się nazywać kierownikiem i żeby nim rzeczywiście 
być. Jaki z Jefimowa jest kierownik? Ma pod sobą 
setki ludzi, ale on zatracił się i nie potrafi nimi kierować. 
Raczej im przeszkadza gdyż praca ich jest trudna i po­
trzebny im jest energiczny naczelnik. 

- Wkrótce tam wszystko będzie w porządku, 
- Oczywiście. Tobie starczy sił i na to. Niepodo-

bieństwem jest aby na punkcie położonym tak blisko 
zarządu panował bałagan. Jednakże porządek powsta­
nie tam nie dzięki J ef im owo wi ale raczej pomimo niego. 
~uż dzisiaj. na podstawie rozmów z punktem przewiduJę 
Jak tam siQ ułożą sprawy, jeśli Jefimow pozostanie na 
miejscu. 

- Przemówienie Stalina dodało nam wszystkim rozu­
mu i siły . . W takie dni człowiek staje się o głowę więk­
szy! On wie, kiedy jego słowo jest szczególnie narodo­
wi poL _ebne. Powiedział: zwyciężymy - i napewno 
zwyciężymy.J Słowa jego zawsze sprawdzaj~ się. I nie­
c]laj dwa miliardy mieszkańców kuli ziemskiej pomyślą 
o naszej sile. 

Obecnie jedynie nasz Stalin i najbliżsi jego współpra­
townicy zdolni są spojrzeć naprzód w przyszłośe, poza 
granice wojny. Ale i nam pospolitym ludziom radziec­
kim nie zaszkodzi pomyśleć o przyszłości. Nie byli­
byśmy uczniami Lenina, gdybyśmy przypuszczali, że 
.wraz z usunięciem Hitlera nastąpi spokój na ziemi. N as 
~:eb jeszc~e bardziej naprężon~ walka. Ciekawe jak 
c..mgo będzie trwała, jaki będzie jej rozmach i jakie 
przybierze brmy. I jaki będzie nasz udział w tej wal­
ce, a co pozostanie dla przyszłych pokoleń bolszewizmu? 
_. - My z to.bą na przykład należymy do drugbj zmia-

-py. Ale wvrasłv iuż milionowe zasteny trzeciej zmianv 

Mimowoli przyjaciele przeszli na tematy związane z 
budową. Tutai na nich, jako na naistarszych leżała 
wielka odpowiedzialność za ludzi, za ich pracę. Rozmo­
wiali o sposobie zwalczania trudności, o metodach go­
spodarczego i partyjnego kierowania ludźmi...• 

- Ty obchodzisz się delikatnie z ludźmi i trzę­
siesz, się nad każdym - to dobrze, - powiedział 
Batmanow. - Ale czy nie jesteś zbyt pobłażliwy 
dla niektórych? Wiemy, że myślisz stale o tych 
co zginęli na wojnie i dlatego zwiększa się twoja troska 
o tych co pozostali przy życiu. I to jest słuszne! Przecież 
czasem jakiemuś średniemu pracownikowi, który nie 
umie pracować - jako radzieckiemu człowiekowi nale­
ży poi:nóc, podciągn~ć go, wychować. Ale czy w ten spo­
sob me powstaje szkodliwa tolerancja wobec ludzkich 
wad i słabości? Czy ludzi nie psuje takie współczucie? 

- Podaj mi przykłady Wasyli - zażiidał Załkind. -
Gdyż w przeciwnym razie nie zrozumiemy się nawzajem. 

- Na przykład Jefimow. Litujesz się nad nim czu­
jesz odpowiedzialność za jego los, a w rezultacie ~ ca­
łej tej sprawie jest coś niewłaściwego. Z szacunku do 
ciebie nie wtrącam się na razie do gospodarki trzeciei?o 
nunktu. Niechai nunkt ten oodle.!!a tobi1> 

- A mianowicie? 
- ~ie~kin, ~ekretarz organizarji partyjnej zupełnie 

zastąp~ kier.o~~ika punk~u. ~dczuł .twoje poparcie i już 
od dma dzisieJszego wziął kierownictwo w swoje ręce. 
I powiedz mi. jaki pożytek będzie z twego współczucia? 
Punkt, ~o~tame doprowadzony do porządku, a Jefimow 
pomysh ze to. on jest bohaterem i że to on, Jefimow 
o~raca kulę ziemską wokoło swojej osi. A jednakże w 
n~m samym nic się nie zmieni i on pozostanie naczelni­
kiem tylko z nazwy. Pozostanie nadal słabym człowie• 
kie~ i to okaże się przy następnym poważnym doświad„ 
czemu. Przypuśćmy, że budowa jest skończona i Jefi• 
mo_w został przenie~io:i~ .na. iD:,ną, . trudniejszą budowę„ 
Cóz on wtedy uczyni, Jesh ciebie me będzie obok? Kto 
~o pożałuj.e i ~godzi się wziąć na siebie wykonywanie 
Jego obowiązkow? -

- ~zv nrononuiesz. abv eto 7wolnić? 

. . 
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p r a cuje owocnie dla kraju i dla pokoju świata pracą przy warsztatach biorą udział 
(Wywiad .z przewodniczqcq Zar.zqclu Gł6wnego Ligi Kobiet - clr. Ireną S.ztachelskq) w walce 0 pokój i dobrobyt 
t ~. zlkwiązku z Mi~arodowym •Dniem Kobiet. przt'!d- oo.1 znalazło wyraz w wybo- l „Będrlemy ilę starały W Polsce Kongres Zjed.noeza kie siły, wytrwałość, ondan1e. 

g .a:w1c1e a ~~J" przeprowc;idiiła r. przewodniczącą Zan:ąrlu rze jej przedstawicie!ek do wzmóc D&."IZ!ł pncę na wszy- niowy wytknął ja.sną drogę Robotnice, chłopki, inteligent 
Głownego Ll,rn Kobiet dr Ireną Sztachelską wywiad obn- władz Federacji. .le<h:\ z stldch odcinkach. 7a &zcze- przed na.mi - kobieta.mi. My, ki pracujące, mtele.rtual,etki, 
zujący działalność Ligi. ' wzmóżmy naszą pracę, p<>dnoL 

W $Wej deklaracji jdeo-.v.aj 
- ośv.ri.adczyła dr Sz.t:i­

chelsJta - wysunęła Liga tr?.:y 
l'laczelne zadania: wciągnięcie 
kobiety do twórczej pracy nctd 
odbudowa społ<>czną i gospo­
darcza kraiu; wychowanie jej 
na świadomego. pl?łnowarh· 
sciowego c.zlonka i>poleczeń­
stwa Pol~ki Ludowe.i i pomoc 
kobiecie w trudn.vch warun·­
kach życiowych. wynika.iącycii 
ze skutków wojny i okul)a­
cji. 

7-miu wkeprzewodnlcz:i\CYCh gólnie ważne nmać nale7y kobiety musimy ilić w pierw„ :ny w masach świadomo3: ide-
matek f driecl, 15 żłobków. ŚFDK 7A>Sta.ła wybrana wlce- rozszenenfe i poi:-t•:bleni.i prlł szych szerega.ch budowniczych olo!;{io.nlł i polityczną, .Sierz. 
J 8 przedsr.koli, 2 schroni'ika prmwodnicząca Zarzadn C.Hów cy kulturalno - uś-:vbtowej, Socjalizmu. Dlatego też dzień my masowy udział we współza.. 
dla kobiet, jedną J,'oradnię i ncgo Ligi Kobiet dr Euge1•la zwiększenie liczby kursów 8-my ma.rea robotnice łódzkie w·idnictwie pracy, poduogmy 1& 
jeden dom matki i dziecka. Pragt>rowa. do Rady Naczel- szkolenia Awodawe!l'o, Jnten- obchodzą pod hasłem w\lki o kość produkcji, wilczmy • 
Nadto zorganizowała we ;wla ncj l l~omltetu W.fkl)rH\wcze- syfiltacj• współzawodnictwa pokój, o podniesienie j·kości oi<zczedność. 
snym zakresie 16 kolonii L:?!- go Federacji weszły: ~uze•.v'>d " . · -
nich dla dzieci, 12 półkolonii niczą.ca zarządu Głnwne"o pracy. 81,czegolną uwagę skle produkCji, o oszczędnoś•3. llę.- żony nMzych przodowntMw 
l ieden dorn turnusowy. L .. K. dr Ire.na Sz<a<'h~h:lta. rujemy na akt_ywizację pr1.1wa dziemy budowały Pol ;kę potęż pracy, gospodynie domowe, nie 

I ł Z I k n~. bog•+• i s„czę'liwn. gcU.·i, sto·J·c1e na nbr.czu wstępuJ'cie 

Dla uc.zczenia Miedzynaro- w1cepnewodrucząca. F}dwarrla dzonych wespo 7,e ,wą.., iem ~· ~"'I' - ~ "'' • 

dowego Dnia Kobiet Li- Orłowska. 1>ra.z członk111i Pre- Sa.mopomocy Chłopskil•j l•ól nie będzłle ~k ~ człowideka wm-<cgzenra~ ~!v.K~:!1:nt·P:;., 1~: 
· · · · ł · 'l 1 n•dinm Zana.du 1~łównego gospodyń wiejskich w celu przez cz owie a.. ie .i:~Wle zie ., .v 0 

, 

ga zairucJowa a w„po zawoe - · · , . , my za.•.1fa.nia, jakie >Okłada w dowie lepszego jutra. 
nic.two pracy zarówno w d:i:il" L. K. Irena Piwowsrska. wzmoze.nła kobiecego wspPł- i , · 
dzinie produkcji. jak I prac Co Liga Kobiet wywwa na zawodmctwa w gospodarstwie na.11 Rzłd Lud~ i Pols;i:a. Cześć przodownicom pracy! 
kultura.lno-ośwłatowych. Mel- czoło swoich prac w najbllż- rolnym, a zwłaszcza w nkdl I Zjednoczoua. Pa.rt1~ Robotni· Niech tyje 8wiatowa. Demo. 

Solldaryzujac ~ie z miedzy­
l'arodowym obozem pokoju Zt? 
Związ.kir>m Rsdzieckim na tze 
li9 - Liga . Kobiet wysunę~a 
hasło walki n trwal:v pakój. 

du k . 'k h t ·1 szym okre•i'e? H" cza. Pracy poświęcimy wszyst. l.'Tatyczna. Federacja. Kobiet! 
n i o wyru ac ego w~po ·"' · " · 

zawodnie.twa zostaną złożone 11111111111111111111111111111111111111111111111111111tt1111111111tt1111111111111m111m1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 m111111111111111111111111111111111111111111111111mn111K11111111111111111111111Hn• 

L Io n...,:r "becnit" j11i 
przesrlo młlio11 człon­

łdń zorga11izowanych w 16.108 
kolach. W roku ub. Liga 
wspólnie ze Związkiem Samo 
pamocy Chłopskiej wkroczyła 
równie?: na wieś. W 8 tvs. 
kół !(ospodyń wiejskich zr~e­
@zono już 180. tys. kobiet. 

na urocz:vstej aksdemil w W ~r 
szawie w dniu 7 bm. 

Liga Kobiet jpst czlonki~m 
SwiatowPj Demokratycznej P'e 
derac·.ii Kobiet. J::ikie są r.<>h• 
Federacji i jaki iest wkład 
Ligi do realizacji tych ce­

Twórcza rola kobiety w ~olsce Ludowej 

Z!(odnie ze ~wymi ~łożeni;i 
mi Li~ii kładła główn:v l'lacisk 
na podnoszenie ogólne>!o pll­
ziomu kulturalno-oświ11towe­
go kobiet oraz uświadl'lmianiu 
ich pad wzgl~em społecmym 
i politycznym. 

W roku 1948 czynne były 
202 świetlice ligowe, w któ­
rych pracowało systematycz­
nie 440 zespołów. Wygłoszono 
31.637 referatów l pogadanek 
i urz.<idzono 5.634 akademii> l 

lów? 
SDFK obejmu.1e 11rzes7:ło 90 

milionów kobiet. zorganizown­
nych w 56 kraiach. Stawia o­
na sobie za główny cel w-a~~ę 
o pok0j. wolność i demo:ua­
cję na !<wiecie. Bror.i pr;i-K 
politycznych i go5podarczych 
kobiet oraz praw dziecka. 

L iga Kobiet bierze czynny 
udział we wszystkich pl'a 

cach Federacji. Przedstnwi­
cielki uczestniczyły w ko»fe­
rencjach i kongresach w róio­
nych państwach europejskich. 
Na odbytym w grudnm ub. 
roku Kongresie SFDK 7.nac;·.e 
nie polskiej or)?anizac ;i kub;~ 

W huku 5€tek krosien. w I kobiet - ja!< ~twierdz.Ił L~nin I stalnio zauważyć znaczny 
bawełnianym pylP przędzalni, l. ni.e ma . pełnego równ?upraw· wuo't odsetka . lrobict. . ! ta.k 
pochylone nisko nad maszyną niema kolne-ty bez snCJahzmu. np. w TechnK:um \Vłok1enm­
fabryczneJ szwalni. czy nad W r. 1937 zatrudnialiśmy w czym w Lodzi, podc:ias, gdy na 
frezarką w fal'>ryce metalowej przemyśle 160 tysięcy kobiet, pierwszym turnus·ie ilość ~łu­
- pracują kobiety. Spotykamy obecnie zatrud·nionych tam jest chaczek - kobiet nie przekracza­
je dzisiaj w każdym zakladzie 336 tysięcy, a "iemal 830 tys. la 8 proc. - obecnie jest ich 

pr;irv 1 11a wszvslkkh sl~no· kolne! zorganizowanych jest w około 20 procent. 
1•·i~ki-1.ch i to ·p„:irnjące •nie związkach 1awodowych. l\ohi~- Mocną pozycję mają kobiety 
111niPj wydajnie od mężczyzn ty aktywizują się c:nraz bar- we w~półzawodnidwie pracy. 
n;nwt w tych zawodach. które dziej w J>racy zv;i~zkowej i licz Nazwiska przodownic pracy ta-
pr ted wojną uchcdzily za ly- ha kobiet w radach iakłado· ~ich jak ~witoniakowa, Goły-

powo ,.męskie", jak np. górnic wych i władz.-ach związków za· gowska, G1erowa - wane ::ą 
two, czy przemysł metalowy. wodowych wraz bardziej odpo- całej Polsce na równi z nazwis 

Polska Ludowa, jako jedno ze \\riada ilości zatrudnionych. kami przodowników pracy Bug 
swych haseł J>rngramowych, wy W Technicach przemysłowych, dola czy Zielińskiego. 
sunęła zasadę całkowitego rów gdzie najzdolniejsi robotnicy W przemyśle węglowym bie· 
nouprawnienia kobiety i reali- przygotowują się do objęcia od rze między innymi udział we 
7.Uje je z całą kon5ekwcncją. powiednich do ich zdolności sta współzawodnictwie pracy 7.480 
Nie m;i bowiem socjalizmu bez nowisk - daje się również O· kobiet. Ostatnio spośród przo-

~~~;~bra~~cz~~~1~e Po~~~~ w1·e1e - zm·1en·1c"' na lep'sze 
cone ~prawo.zdaniom :i Kon- mozna 
~~ańs~'1!~~oc~~~~~u B$~; Korespondenci fabryczni „Głosu" o gospodarce w PZPJG Nr 8 
towej Demokratycz.nej Fecie- Dwóm n.aszym korespondentnm fahrycznym z PZPJG Nie bez wi·ny są również I wydawania przędzy są hardzo 
racji Kobiet, połącz.one z ma- nr S to\V. S. Trzasce z Ce nt.rali ·j tnw. L. Slrzeleckiemu prządki na wrzeciennicach, któ zniszczone. Te zniszczone kosze 
niCestacjami na rzecz trw:tłl'!· i o<ldziału przy ul. Dąbrowskieg-o powierzyliśmy zadanie re często puszczają pojedyńczy właśnie powodują znaczny od-
go pokoju. Liga pr~wadzH<t dnkonania oceny pracy ~wych rodzimych zakl?.dów pod niedoprzęd. Z takiego niedoJ>rzę setek zepsutej przędzy. 
również walkę z anal:fabet;v- k~tem wirlzcni;i oszrzędnośri. du nie można oczywiście wy- Tkalnia żali się 11a zły 5lan 
zmem, rejestrując kobie1y l'li" By mm: jak na_iobiekt ywniej \\·ypełnlć ~woje rnrlanie ci~gnąć pożądanego numeru, co o~nów. Szczególnie na nicrów-
piśmienne i kleruj;ic k na ła,qr„ysu po.stanowili z~ zgodą administracji zamienić j')st jedni! z przyczyn powięk- nomicrne ich krochm::ilcnie. Ro-
kursy dla analfabetów. ~'ę na przeC"i;Jg kilku godzin niieiscami pracy. A więc szenia ilości odpadków. Wśród hnlniry nie są w sl~nie (j::ik 

W 'lżnym odcinkiP.tn l'racy t<1w. Trza'!'ka spędził pól dnia na Oddziale. ~ tow. Strze· nich mo?n;i zm1leżć całe· lub twierdz~) wyrobić wymaganą 
Ligi było progywosobia- lecki pól dnia w Centrali. Oto Jakie spostrzeżenia poczy· na wpól tylko wyrohinne szpul ilość primy. 

nie do pracy u.robkowej }t(I- nili łO'\vaorzysze koresponrlenci. ki, co jE'st najoczywistszym Farbiarnia przędiy ~)tkliwie 
hiet nie pasiadających kwali- marnotrawstwem. odczuwa hrak świa!ł;i. Oc7.ywl-
fikacji zawodowych. Szkole- OGOLNY OBRAZ .JEST ZA-I w Tmn!łszowie. Włólino szlucz Zohacz-ymy teraz. jak wyglą- ście nie wpływa to dodatnio 
nie prowadzono na specjał- DOWALAJĄCY. ALE WIELE ne, które Oddział ostatnio o· da ekspedycja wąlku. na jakość produkcji, 3 więc je­
nych kursach, obejmujących MOŻNA ZMIEN!C NA LEPSZE trzym.'łl, było mokre i zawiera- Pomieszcz.enie, w którym wy rlnoczcśnie na wysokość kosz-
28 różnych zawodów. W 1948 - ·PISZE TOW. S. TRZASKA Io dużo niezmielonej celulozy. daje się tkaczom rrzędzę. jesl tów własnych. Jc~t to tym 
roku kut'sy ukończyło 8 tys. Ogólny obraz naszego Oddzta \\'skutek lego nie można hyfo stonowczo za male, Nie 111~ dziwnirjo;zr, 7.e na innych Od· 
kobiet. Czos·c· 1·ch znalazła ~~- lu przy ul. Dą.browskie>ro 17-21 /. 11:uro uohir równe]· laśrny i t · k d kt · ~ 1 1. • • b 1 · „ ""' „ - gdzie J>OS awic ·oszy, o · o „zia ach -;,.;arz 0 Sil' ro. o n1ry na 
trudnienie w placówkach pra jest zadow;:ilający. \Vslędzie pa rn\••nc-:rn niedoprądu. siraty i~ych by rozsortowyw;inn cewki. nodmior oświetlenia elektrycz-
cy zorganizowanych przez Li- nuje wzorowy porząd!!k. Od· wynihłc z lego powodu równają Pr tez to wł~śnie lrzebo ~pe· nrco _ szciególntlt w ciqg-u 
ge, Inne absolwentki kierowa dz.iał wymaga jednak przepro· :;iP p";iwie czwartej czę~ci o· cjalnie zatru<lni~ć kill\;:i robotnic dnia (!). 
no do różnych· zakładów pra- wadzenia całego szeregu inwe· trzvmancgci pólfabrykatu. zajmujących się sortow~niem 
cy, stosownie do nabytych u-1 stycji. Wpłynęło by to na i>od- To jednak nie zamyka jesz- cewek wrzur.anyrh do je:ilnego NASZE UWAGI 
nlie.iętności. Prócz tego do- wyżs·zenie . j.akości produkcji. cze kręgu przyczyn wzrostu o<1 kosza. Na tr niepolrzebną pra . Tyle t~warz~·sz.e korespon_de_~ 
szkolono zawodowo 21 tys. 1, Trzeba bo11;iem stwierdzić zu· padków. Mnżna je znaleźć cę Oddział tr;:ici około• miliona c1. ~\y ro w me z chc7:11y wtrąc1c 
przeszkolono w gosp~arstwie pełnie obiektywnie. ie Oddział również na przędzalni. Z po- złolych rocznie. Pon;idlo w eks swoie. „trzy grosz.e .. 
domowym 8 tys. kob1et. ma ostatnio zbyt duży procenl wodu zlego napuszczania na pcdycji nie m;i komu zająć sig Og.olny w_Ykaz iakosc1 pr~-

W ramach opieki nad mal- odpadków, Prawda. że jest to cewkę pierwszych nici w~te·k hrakowaniein szpulrk. przez co dukc.11 w PZ.PJG n.r 8 nie n~-
ka i dzieckiem Liga prowa- w dużym stopniu winą dostaw źle chodzi. lub pl~cze sir. u- [kacze muszą sami lo robić i slraia oplyn:uslyczn~e. 1W.'.~1~a dz~la 42 izby dworcowe. prz~z cy pótfa[}rykatu - Państwowej lrudniając. 13racę tkaczom i po- marnować czas. ?owi~~ z niego, ze \\ sl~a1.111k 
ktore przeszło Ponad %5ł ły!'I. FabrY'ki Sztuczneg-o Jedwabiu wrn:luj;ic d117.ą stratę czasu. Jeśli już mow~ 0 tkaczach, Jakosc1 ~la całych zak.ladow. w 

Aw1"ęto Kobr.et pod znak1"em walki" o 1"akos' c' produkc1·1· ~ar2:;=~~vc:~rio:niettał~i. w~~:~: ~i·:g~a n~rezs~;~:o s%cz~~~ceo~l·=~~ ~ - Je kłopotu spr.:iwiaj;i im nic- primy, 3,3 proc. '&rak?.w o~az 
S właściwie nawij.:ine szpulki. Są ,1,9 ~rocent res~tek; 1e m~ze-
. pręiysła organizacia kobieca na oddzia,e b w PZPB Nr 3 zbyt małe. Mr-7.e ni,.. ~ razu. my ied.nak pom1nąc mllcz~niem 
Odddział b PZPB Nr 3 Po· I - .Wierz~. że kobiety naszej stera omawia z nimi właśnie ale przynajmni-;j stopniowo na- faklu, ze cyf_ry le '~ ~orowna­

siada naprawde dobrą i sprę- fabryki dadzą z siebie wszyst i.agadnienie produkcji. r'zy P.żałoby przejść n~ s~pulki 180 mu i ~rud~iowym swmd.czą O 

:ż:ystą organizację kobiecą. ko i nie pozwolą się z.dystan- można by utworzyć jesz;~ze mm. spadku Ja.kosct. W grudmu bo­
Tow. tow. Regina Krystera, sować robo,tn~com z PZPB więcej zesp-:iłów? Oka?:u.ie się, Wiele jeszcze n!(lż11:1 zoszczę wiern ilość primy wynosiła 8·1 

Jadwiga Kłysz, Janina Kac- Nr 4 :- mo:v1_ tow. Kr~st.era. Ż'; do kobiecego wsp6lz~.wod 7 d.zić na naszym Oddziale przy procent. ilość brakow - 4,2 
perska przewodzą na terenie - Juz w btezącj:m .~m~s1ącu nictwa ~hce przystąpic tez ul. Dąbrowskiej. Trudno \\•ymie procent, a resztki slanowily 
f b „k. K 1 L' . K b' t mamy tylko „pnmę 1 ,.se- kilku męzczyzn. nić wszystkie moi!iwo;ci. Mu- tylko 2,8 i>rocen!. Różnica mię· 
a ry 1. • 0 _ u igi 0 .1e · . kundę", zlikwidowaliśmy zu-. - Dobrze - orzekają n.ie- szę jednakie wspomnieć 0 nie· dzy końcem ubiegłego roku, a 

NajpilmeJszym zadamem. Ja pełnie trzeci gatunek. Teraz wiasty - bedzie nas więcej. czynnej windzie i 0 robotni- początkiem bieżącego występu-
ki stawiał sobie aktyw kobie trzeba walczyć o to, żeby ,,pri l wraz z tow. Kłysz i Kry- kach dżwi'.!<1jących 11 ;i swych je jeszcze jaskrawiej na oddzia 
cy na Oddziale b było rozwi- m:v" było jak najwiecej. sterą snują plany zwycięskiej barkach skrzvnki 7 dniu do gó le przy Dąbrowskiej„ Jeśli 
nięcie współzawodnictwa pra W niewielkim pokoiku jest kampanii. ry i spowr'.1tem. 0 m;ig-~zynie bowiem w grudniu fabryka ta 
cy ku czci Międzynarodowego już pełno kobi4"t. Tow. Kry- I H. Sam. na sztuczne wló'· .10 . hPdącym dała 82,1) procent primy i 2,5 
Dnia Kobiet. Od Nowego Ro- · raczej pełną wilgol'i szop~ i 0 procent braków, to "' lutym 

ku towarzyszki utworzyły tu 8 mareo w WOJ' ewództwie ło' dzkim sinu.rkowni, któr.:i Z'l'łjduje się ilo~ć primy zmalała do 70,9 p-ro 
49 zespołów współzawodnl- iv c•płakanym sianie. S?nurki cent, a ilość braków wzrosła 
c~ących, a ostatnio zorg_anizo- Tegoroczne uroczystości I stego wyróżnienia oraz p~- wrzecionowe posiada ią tyle pę do 5,3 procent. 
wał~ ponadto. 14 zespołow. obchodu Międzynarodowego miowania robotnic i chłopek ków, że są po proslu utrapie· Dyrekcja PZPJG nr 8 me 

Azebr uczcić Mlędzynarodo Dnia Kobiet trwać będą od - przodownic pracy, jak rów niem robotników. ma bynajmniej zamiaru przymy 
wy D~eń Kobiet załoga ko- kać oczu na wymienione przez 
biec.a Oddziału b 'wezwała do 6 do 13 ma.rea .. .Dot~chczas w niet działaczek, wyróżniają- NA 1.650 KG. PRZJ;'.DZV _ nas i naszych korespondentów 
w~półza~odnictwa jakościowe n_aszym ~OJewodztwu:i odbyło cych się pracą społeczną. 27 KG. ODPADKOW. niedociągnięcia. Tow. Szczepan-
)!O robotnice z PZPB Nr 4. Na &ę w miastach powiatowych w ak TOW STRZELECKI - O CEN· ski - dyrektor naczelny r,akłn· 
o,e:ólnym zebraniu, zorganizo- 6 uroczystych akademii, zor- cji tej Liga Kobiet TRALI PZPJG Nr 8 dów jest mijlepszej myśli. LJ. 
wanym przez Ligę Kobiet pra ganizowanych przez Komite- współpracuje z Wydziałami Centrala nasza nastawiA się waża on, że .,ósernka" potrafi 
cownice zobowi~zały się wy- ty Obchodu 8 Marca. powsta- Związków Zawodowych i obecnie na wydatne zwiększe· uporać się z ~rodnościami. Pra­
pel'rtić sumiennie obowiązki. łe z tnic.iatywy Zarządów Po Inspekto.i:atami Kobiecymi nie produkcji. W tym celu i:;-nęlibyśmy jednak dowiedzieć 
jakie na~lada ~a nle f?ZPO- wlatowych Lir;:i Kobiet w po Związku Samopomocy Chlop- montowana jest obecnie nowa się. jakie konkretne kroki za· 
czeta. akcJa wspołzaw<>?mc.twa zostałych powiatach t mia- skiej. suszarnia. Jest to przedsięwzl~· rnierza poczynić dyrekcja, oq.;a-
jakosciowego. Brygadz1stk1 - ·według cie godni! pochwały. Ale obok · · t · R d z kl 
iak tu nazywają kierownicz- stach wydzielonych odbędą . dotyc~czasowych tecro dostrzecrlem na W<!!karni mzacia par YJna, a a a. a· 

ki zespołów - są odpowi~- się uroczyste akademie w dn. meldunkow, prerme otrzyma doŚć duża :tratę surowca co ~~:a PkPcJ~ s:l~c~oś~ak~~~I: 
d'.i~.lne za ~akość wyproduko- 13 marca. Z~staną również.urzą około 100 k?biet. ~iczba ta znów zasługuje na naganę, Na \Valki o wykon.lnie planu jako­
wanego w ich zespole towaru. dzone spec1alne akademie w nie obe.imuJe kobiet, które ogólną ilość wydawanej w clą· ścfowego. walki z m~-rnol raw· 
r.oszczególne ze~połY ubiega- większ;rch zakładach _pracy l mają uzyskać nagrody pienięż I '?'U. tygodnia przędzy (1.650 kl?'.) stwem, 0 wprowadzenie w co· 
Ja l'iię o. Ja~ naJwięks.zy pro- w gminach. Akaden:ue połą- ne. . d<:l rdpadków idzit 27 kg. Przy dzienn~ praktykę zakładów sy-
ccnt „pruny . ne będa z aklami urotl!'.v- g....,a.Jska Weronika czvna iest fakt. 71! kosze do slernu ost.i:zedn'liciowerto. 

downk, pracujących w kopal· 
niach, wysunęło się n;i czoło 
ponad 4.500 kobiet, którl! v•yko 
nują n-0wą normę średnio w 
150 - 160 proc. 
Poważne wyniki uzyskują 

również przodownice, zatrudnia 
ne w zakładach pomocniczych 
pr:r.emyslu węg-!owci::o. I tak w 
fahryce ma~zyn „Moj", naw1· 
jaczka, Elżbieta Garus, wykonu 
je ostatnio normę w 172 proc., 
frezer, Lucja Burczyk, wyko· 
nuje 115 proc. nowej normy. 

W fal>ryce maszyn i SJ>rzętu 
górniczego ,.Montana" spawacz 
ka Poksowa. uzyskała 122,5 
procent normy, tokarz, Ja:Jwi· 
ga Rojek - 116,3 procent. 

Wzrasta równ1cz siale poJi; 
tyczne uświadomienie kobiet. 
Rosną szeregi kobiet aktywi· 
ste•k pady jnych i wśród dele· 
galów na Kongres Zjednocie• 
niowy Parlii Roootniczych wiele 
hardzo bylo kobiet. zaslużonych 
działaczek partyjnych i prwdow 
nic pracy. 

Mianowanie doświadczonych 
i zdolnych robo' nic na odpowie 
dzialne, kierownicze slanow;<i\ay 
w przemyśle, n-ie je~! jf<lynym 
wyrazem awansu ~polecwe!!.O <' 

kohiel w P()lscc. Polska Lurlo· 
wa wciąi:ra coraz więcej kobiet 
w proces produkcji, daje ma· 
srim kobiecym możność po:;:ię· 
hiania swej wiedzy, uzyskanie 
lepszych, kulturalniej~zyd1 wa· 
runków żyr.ia, wyrywa JC z le· 
la.rgu zapadlych wiosek, zaśnie 
d7.i~lych miaslcczck rlo pelnego. 
poL:ylecznego życia. SzczeQ'ólnie 
mobilizuj<jco działa tu Partia, 
przekształcająca kobielę w ak· 
lywnego członka spoleczeń· 
st wa, olwie-rająca przed ni~ no 
we horyzonty i nowe możłiwo· 
ści. 

Rośnie ilość kobiet w szko· 
lach partyjnych rośnie tlosć 
uświadcmionych kobiet na w si, 
którn pod tym względem była 
u nas szczególnie u pośledzona. 
Podczas wyhorów Związku Sa· 
mopomocy Chłopskiej do zarztl 
dów gromadzkich i gminnych, 
ilość wybranych kobiet sięgała 
w niektórych województwach 
ł 9 proc. (np. szczecińskie), 16. l 
proc. (wrocławskie), 15 proc. 
(katowickie) itp. Ilosć członkiń 
Kół Gospody1i ZSCh wzrosła w 
ciągu ostatniego roku z 35.151 
czi. do ponad 190.000 członkiń. 

Nie ma w Polsce stanowisk, 
niedostępnych dla kobiet. Miej· 
ska Rada Narodowa w Kraśniku 
dokonała wyboru przewodniczą· 
cego fl\R:-.1 w osobie Heleny Bo 
maszpak. Burmistrzem miasta 
J(widzynia wstała ,tow. Krupo· 
\Va, znana z intrnsywnl!j pracy 
w dziedzinie opieki społecznej 
i w Lidze Kobiet. Prezydentem 
m. Poznania jest również ko· 
bida. 

Doniosly je5t wk!ad kobiet 
polskich w podnoszenie poziomu 
gospodarczego i kulturalnl."go na 
szego życia zbiorowego. Opieka 
nad matką i flzicckiem w orga 
~izu_iących się coraz licznie' o· 
srodkach zdrowia. dziecińcach 
i żłobkach. budow;inie świetne 
~ do~Ó\V ~ul~ry. uczcstnirzeme 
I pgp1eran1e w~zelkich. porleimo 
wariych przet. rząd, \Vielkich ak· 
cji, mających na celu ochron~ 
interesów Ś\viata pracy - oto 
odc-inki działalności polskich 1;~. 
biet. Coraz czynniejszy z;iś i co 
raz licrniejszy udział kobiet w 
przebu?1wie ~ospodarczej i •po 
łeczne.1 m1szego kra,iu świadczy 
11~1lep1eJ o tym, jakie Polsir;~ 
Ludowa olivier.a D~•"" i....J..141....,... 

mo:ibwości. 
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Gospodarka wsi radzieckiej - przykładem dla nas 

„I wziął pan i wygnał ich ze świątyni pańsliej 
gdzie kupczyh sa~ramentami św.ątym1" 

Tow. Pacholczyk ze wsi Kłuczyzna o~owiada o swoich wrażeniach z podróży na Ukrainę 
Tow. Pio~r Pacholczyk 

jest chłopem 5-hektarowym 
z Kłuczyzny, gmina Gorta­

Ob. Jan J....is z Bukowa w I teczkę o~ organisty made"! towice, pow. rawski. Jest 
pow. opoczyńskim jest wla- - Nie mamy; - tak on jednym z tej grupy chlo­
ściaielem gospodarki 0 po-j hr~~ała odpowictlź,- . . . pów polskich, którzy nie­

; :wierzchni 1 ha i posiada r4.w 

1 

I~1ąd~ na to: ~e~e~1 r.'.e dawno wrócili z podróży po 
. , nież 4 dzieci w tym dwc"e macie . ~na~zy się zesc1~ me Ukrainie. 

• • L ~ zapłac1~1 i d!r.:tego dziecka Spotkaliśmy go w Łouli, 
głuchom~ych. Osta.m~ chrzcić nie będę. Mcż:cie bo po drodze, wracając do 
postanowił on w mysl pójść do domu. domu, postanowił odwie-

~
zykazań bożych w dniu w opisie tego post~pku, naj dzić swoje dzieci - córkę 

· -go lutego ochrzcić swe i syna 
J ecko w .kosc'.ele parafial- smutniejesze jest to, iż jest - C

0

óż, nie wiem od cze-
rm w Opocza~e. W tym re- prawdziwy i mimowoli przy go zacząć - mówi - p_,'­

, z dzieckiem udał sfa do chodzi na myśl jaki to kon- tajcie zresztą sami. bo do­
kościoła oj:.e~ chr:zestny c.b. trast z nauką Chrystusa, któ prawdy nie wiadomo, o 
M. J. ry przecież wypędzał kupczą czym wpierw opowiadiiĆ· 

Ponieważ OJClec dziec- cych sakramentami faryzcu- PrzeciC'7 otworzył sie or7Pd 
k!ł. z braku pieniędzy, szów ze świątyń. nami świat, który przin ty­
rJe opłacił u organisty, po- Widać iż ksiądz z Opoczn::. le lat przez wrogą prona­
-wyż.3zej cerem')nii riril"d jedynie ma na myśli własną :;!andę był opluwany i zohy­
t~"lll, ksi~dz tejże parafii oj- kieszeń, a zapomina o swym dzan , a ob~cnie porówna­
ca chrzest.nego ob. M. J. wo- powołaniu sługi bożego i mi- nie rzeczy•,vistości. z tym co 
bee modlących się wiernych łości bliźniego. Bardzo złe! głoszono, po prostu oscala-
w kościele .zapytał „a karto- Parafianin / mia. 

- O, proszę, obejrzyjcie - tu macie zdjęcia ~ tego W ZSRR można bez prze-
tę książkę ,,Na szlakach ko kongresu przodowni)>.ów sady powiedzieć, że nie 
-nunizmu", którą dostaliśmy pracy .:.._ widzicie tego star- deszcz rządzi urodzajem, a­
jako upominek. A tu macie szego kołchoźnika .to Niki- Je człowiek. 
podpis naszej pisarki Wan- ta Iwanowicz, ma już bli- A teraz coś ciekawego dJ.1 
dy Wasilewskiej. Autor tej sko 60 lat, jest teraz leka- naszych wiejskich dziewuch 
książki, Teodor Dubkowiec- rzem weterynarii, a przed i kawalerów . 
ki, jest jednym z pierw- rewolucją był analfabetą. - Eh, żałowałem, ~e .1ie 
szych organizatorów kołcho Powoli wertujemy kartki jestem takim moloicem. 
zów na Ukrainie. Opisuje albumu; oto zdjęcia z na- Otóż wyobraźcie sobie -
on dzieje \Valki o ustrój szą pisarką Wandą Wasi- mow1 tow. Pacholczyk -
kołchozowy na wsi. lewską, a oto znów z czlon że jeśli taka para chre się 

_ Było nas na początku kami rządu ukraińskiego. pobrać to im kołchoz daje 
!1-ciu z tej naszej wsi _ o- Gd_y to":'. ~achol~zyk po- „posag". A jeśli nie rnają 
nowiadał na zjeździe przo- kazuJe zdJęc1a D_mepr?gre- domu, to otrzymują od kol 
downików pracy w rolnict- su, to prze~ ~hwilę milczy, chozu 50 procent kosztów 
wie autor książki - kułacy a potem mo;".1: budowy własnego ~mmt 
nie żartowali i w walce z - _N_o. coz, towarzysze, (koszt budo,~y wah'ł .się od 
nami chwytali się różnych przec1_ez Ja - zwykły_ chł?~ 12 do_ 24 t~s1ęcy r':'bh), resz 
sposobów, aż do podpala- ~e wsi raws~o:-m~zow1eck1eJ tę daJe panstwo, Jako kre­
nia chałup włączni~, .a ~;raz zad~n ta~ mzymer, ale _P<;' dyt bezprocei:to~•y .. na , 10 
patrzcie przezwycięzyltsmy mo~emu_ to cud. Przec1ez lat. O~łaca się zenie, co. 
to, a najleoiej świ:-...2czy 0 Dmepr JeS~ 7:e t:zy razy szer ~o n_1e :vs~ystko. Kołchoz 
tvm nasz zjazd. szy od Wisły i taką masę op1ekuJe się i młodą matką, 
· Gd t p cholczyk wody spiętrzono na 37 me- która na ogół w zimie nie 

Y . ow. t a .. dzie trów. Energia dostarczona pracuje- Natomiast latem, 
t'~p_:ir:ima 0 

. Y~ ~Je:ema~ przez tę elektrownię zaopa- gdy zajęta jest przy robo-

l d • t ~ JUZ mu ~ie n. ra możemy t.ruje miasta i wsie, prze- tach polnych (a każda za 

. D To. ni ie a 1 ,,nH~., ' OVdT>J P0
• prots u . le - mysl i rolnictwo w promie punkt honoru poczytuje so-

ł '13 :Fyc no owac. · "OO k b" ) · t k 
I an !i k nrnw:i U ~z 0 'J _ Towarzysze - mówi - mu i) • _m. • . t prac~ to otrzy~uJe a_ ą 

. ~ 
/ ,: l1lu •o u 11 ;\ "„ ,\ •J. toż to nie ·do wia , jaki _Napiszcie - mow1 .-. ~pracę, ze.by być _bl~ko ?zie-

w Kam"ellłU ·est stosunek mi d:(' zwy- teJ po~?CY amer:;o:ka~k1eJ ~ka, ktore zna1_duJe się w 
, .111. .klł 

1
_ ł h • .k. ę y e d1a RosJL Sprzedali tuz po złobku. Gdy dziecko doro-

byii młodzież i starsi gos;iuJa · 
rze z całej gminy. Dowodzi to, 
jak ba;dzo lu<lność wiejska 
~pragniona jest rozry\Vki . kultu 
ralnej. :\iestety, to ro uderzylo 
wszys!~i~\1. to niski poziom gry 
„aktorow . 

ym ~o c ozru iem, a pr - . · z · k · R d · · · • · k · · 
\·;:adomo, że a"'.1a tors~a gru: mierem rządu rzy też wtel ~.01me t ~'.lz o;vi . : ziec- si:1e, wowczas opie UJe .się 

Kolo Związku Młodzieży Pol 
skiej w Kamieniu. gmimi Ku­
niczki zorganizowało w ubie­
głym tygodniu przedstawienie. 
„Artystami" byli członkowie ko 
la zgrupowani w sekcji drama­
tycznej. Na przedstawienie przy 

pa ZMP-owcow n:c moze grac kim uczonym Na zjeździe .1emu _ur mę i, Ja_ nam mm przedszkole. 
na poziomie artystów s'.olecz- . d d · g i·ał k1erowmk elektrowni opo- Bylibyśmy może pomineli 

. t Je en ru,,-·emu wy ar:i · d · ł t k · d · · · ' necro teatru, nikt lego zrcsz ą ·b k" " • . to i wie :z:ia , a a Je na maszy naJważruejszą sprawę, a 
·" St ·erd 'ć jednak ra 1 w pracy, l=h "S k t 1 · t l ·1 · · · · k · t 

mel .wymaga_. w1 ~ I· b o mostu nie '1gląu.1l[1C siq na bnad osz ?Wa a Ry e,__ ie ~:'i'. mianow1c1e Ja tam 1es z 
n~ ezy, ze 1mµreza Y a Y , t t '. ' - u ow~me w OSJl ca~eJ tym wsoólnym kotłem i za-
w1ele b<11dz1e1 udana.. ~d)by Y ury . fabryki do wyrobu turbm. robkami? 
mlodz:cż mialJ odpowiednią po - Patrzcie na _tefn album Teraz to już Związek Ra- No wiecie towarzysze 
moc. Pomoc taką u~zielić może - mówi nasz m armator dziecki sam może sprzeda- . .' . dn b' ik . ł. ' 

C d • • b ł · wszym rzędzie nauczy- . . ze meJ.e a aJ a wz1ę a w zy po rOZeJą U Y ~~el~\~~- Niestety, kiernwnik wa_ć takie maszyny l sprze- łeb, gd_Yśm! tam na _miej-
• • 1· hl • k k • • • • ~ miejscowej szkoły, j~k również daJe. _ scu obeJrzeli r~zy~s~ość. 
feze I c op1. za ontra tuJą sw1n1e1 i nauczyciele żadnej pomocy Na k_artkach album.li: zna_ Ale chyba ta 3est ]UZ w 

Akcja kontraktowania żyw·' ale innych argumentów w-idocz ZMP-owcom nie udzielili. Tyl· czona. Jes~ dr~ga wyc1ecz~1 sposób najordynarniejszy 
ca zdobyła sobie dttżą popular· nie spe~utanci i l>ogacze już ko raz Jeden przyszedł kierow· c łopow pbłslpch na U~ra~- sfabrykowana. Gdzie tam' 
ność 'Wśród chlopów naszego nie posiadają. By więc wyka- nik na próbę i to na skutek nę. Gdy oglądamy zdJęc1e wspólny kocioł, każdy go-
województwa. Fakt ten sprawia zać, jak kłamfiwe są bzdurne ~r~śby mło?zieży, ~ ~otem ~- chło"pki Wal~ov.oej z Wil- tuje sobie jak i ile zechce. "' 
·du:i:o zgryzot naszym wrogom. plotki podajemy ceny porów· sw1adczył, .ze w1ęce1 me przyj- kowit (powiat rawsko-ma- A poniektórzy to sobie sa-
Próbuj71 oni więc prz.y pomocy nawcze butów za rok 1948 I dzie'. b~ me. ma c.zasu„ ~a:n zowiecki), która razem z koł memu i pieką, zresztą jak 
ra2)maitych bzdurnych plot!k 1949. '.vrazcnie, ze. takie ~e1s~1e choźnicą Aleksandrową Pa- kto woli. Panem kołchozu 
powstrzymać chłopa od kon- Trzewiki juchtowe w 1948 1est w ~ysok1m stopniu me-· nikową oglada rasowe ku- · t 1 b · ·. "1 

iraktacji. I oto na zebraniu in- roku kosztowały 8.908 i 8 076, słuszne J aspołeczne. . . . . ]es wa ne ze rame JC,.,o 
formacyjnym w spra'ł{ie kon- zaś obecnie te same buty ko- Piszemy 0 tym wypadku, nie r~, tow ~acho~~y_k s~ieie członkó":' i :o ono. uc~~ali, 
tralctacji, które odbyło sif' 27 sztują 6.900 i 6500. To samo po to, żeby pomstować, ale tą się ~~ero 0 -. e_z to Y a to obow1ązuJe. Rowmez 1;1-
lutego w Proboszczewicach tyczy się bukatu, którego cena drogą zaapelować do nauczy- „he.ca opow~ada Jak tarot~ chwała walnego zebrania 
wystąpił jeden z otumanionych w roku 1948 wynosiła 8.314 i cicłswa, aby nie żałowało czasu , dwie_ gosposie - Polka l decyduje o wielkości ogród-
gospodarzy z za·pytaniem - 7,483, a obecnie po obniżce cen na współpracę z młodzieżą. Po Ukrainka - oglądały te ku ka przydomowego, który 
czy, jeżeli · chłopi będą kon- kosztują 6.600 i 6.200. moc nJuczyciełstwa dla mlo-1 ry. Ale baby to zawsze ta- każdy kołchoźnik posiada 
traktować świnie, to bu~y zdro- z podanych wyżej cyfr wy- dzieży jest społecznym obowi:i kie same, macały kury, a do własnego użytkowania. 
żcją. nika zupełnie wyra~ni~, ie nie I zkiern. wszyscy dookoła po prostu Poza tym każdy kołchoź-

Na pierwszy: rrnt oka mo7.e tylko ~1e ulcgly am me ul~gn.ą Pawlik Józef zanosili się ze śmiechu. A nik ma własne krowy, świ-
to się wydawać śmieszne. bo pod~yzce, ale zostały_ wydat~1e l(orespodent kury, daj Boże nam, byśmy nie. kurv i t. d. 
cóż ;m piernik do wiatraka, obmzonc. A. Witkowski „Głosu Chłopskiego" Tow. Pacholczy.'> mieli · we wsi w takiej ilości A zarÓbki? 

Jak gospodarować oborni~iem? 
i jakości, jak to posiada ów Najmniej zarabia kol-

IADV~· 
kołchoz. choźnik 1200 rubli mie-

Nasz turysta z kraju so- sięcznie (para butów kosztu 
cja1izmu snuje w dalszym je 80 rubli, bochenek chle-

l I d · cią,gu swe wspomnieni~. - ba 2 i pół rubla), a przecież 
CZĘSC II się od norma nej tym, że pry Ta meto a jest u nas naJ- Byliśmy w kołchozie im. większość wyrabia na mie­

zmę na gnojowni nie udep- mniej w użyciu. A szko-
W poprzednich artyku- nia w z1m1e i przy dobrym tuje się odrazu, a dopiero da, bo kompost kosztuje za- Kirowa. Czyste - biało- siąc zamiast 30 „trudodni" 

łach mówiliśmy o tym, że udeptaniu pryzma obornika po kilku dniach. W niektó zwyczaj rolnika taniei. Są malowane domki - zaopa- - 60. 80 i więcej i oczywi­
we wszystkich tych gospo- zagrzewa się tak silnie, że rych krajach idzie się na- to bowiem różne odpadki, trzone w altanki. śrie pronorcjonalnie wzra­
darstwach, gdzie na jedną trzeba pole'Yać ją albo gno- wet dalej i układa się obor- r esztki roślinne , śmieci z po- . K~łchoz ma. 4 t)'.siące ha stai~ z~robki. 
dorosłą sztukę inwentarza jówką albo wodą. Przy ma nik na gałęziach, aby zwięk- dwórka i tym podobne pro- z1em1, szkołę sredmą 10-let ~1?c1 e co, towarzysze, 
przypada conajmniej 6 kg łej ilości ściółki (3 kg na 1 szyć dopływ powietrza. O- dukty, których u na:> dużo nią i 36 si~ nauczrci~lskic~- naJ':'n7kszą _karą dla _ko~­
słomy dziennie, lub co na sztukę dziennie) obornik jest czywiście ma to miejsce przy niszczeje bezużytecznie. Wy W .kołchoz1~ znaJ<l'.lJe się chozmka było ~y usumę~ie 
jedno wychodzi, gdzie na je- nadmiernie wilgotny, nie za- wysokiej temperaturze oto- starczy tylko założyć gdzieś szpital, _gdzie pr~cu]e _4 le- go z. kołch~zu 1 nakaz m­
dną dorosłą sztukę przypa- grzewa się prawie wcale i czenia, a więc latem. Tutaj w podwórze stos komposto- kar~y i 11 p1elęgmarek. d_Ywidualne„o gospodarowa 
da 1 ha zbożowy, a właści- fermentacja zachodzi w mi- ważną rzeczą jest znowu o- wy i trochę o nim pamiętać, Mag taD? nawet własny rua na\~et n.a lO ha. 
wie ozimin, możemy obornik nimalnym stopniu. bok temperatury zawartość Taki kompo$t można póź dom starcow. ~o!?:h _bysmy tak. ~awę­
przechowywać w głębokiej Do przeprowadzenia bo- słomy w oborniku. Jeśli niej, oczywiście po kilku Cóż ja wam opowiem - dzic do Jutra - _mo~vi .to.w. 
oborze. Jeśli natomiast ilość wiem fermentacji potrzebne ilość slomy jest zbyt duża, latach pryzmować naprze- obejrzyjcie te zdjęcia iak Pacholczyk ,--; a Ja się si;i~:­
słomy jest mniejsza od 6 kg jest osiągnięcie pewnej tern to wywią:.."'.ije się za wyso- mian z obornikiem w róż wyglądają nasi chłopi, a jak szę, bo włas~ie musze po]sć 
należy stosować przechowy- peratury najwłaściwszej dla ka temperatura, która nie- nym stosunku z dużym chłopi radzieccy. Pełne twa do_ ~yna. kt~ry zebrał m~o: 
wanie obornika w gnojowni życia drobnoustrojów (tempe korzystnie wpływa na prze- efektem po wywiezieniu rze, - dostatnio ubrani, na dziez ~obf)tmczą . ze s_woJeJ 
o wybetonowanym podłożu, ratura powinna wynosić o- bieg frrmentacji. Drobno- na pole- Torf zaś może piersiach medale i ordery - fabr~ki .. ~roszą. zeby im o­
ujętą w betonową barierę. A koło 30 stopni). Wtedy drob ustroje żyją wtedy intensyw być użyty albo bezpośrednio to przodownicy pracy. A powre~ziec 0 _P~acy kon:so,­
teraz zajmiemy się drugim noustroje czują się najlepiej nie; szybko się rozmnażają jako ściółka albo jako skład nasi chłopi, obejrzcie ich ~o~u 1 młodziezy radziec-
systemem przechowywania i pracują najwydatniej, wy- szybko pracują, ale i szybko nik w mieszance z oborni-1 to przeważnie średniorolni kieJ. J. Śmietana 
obornika tak zwaną fermen twarzając w oborniku tak obumierają. Nadto część a- kiem i kompostem. Sciółka i porównajcie ... 
tacją. Polega ona na tym, zwaną słodką" próchnicę- zotu i część węgla spala się torfowa jer.t ~odajże na_jlep- Byliśmy i w kołchozie ~~~~:·•~1·~-~!!'!'!:!:=~=~41:! 
że obornik wywozi ·się co- Przy '~etodzie tej trzeba i ginie uciekając w powie- sza. Wchłania ona kilka- im. Wasiliewa. Ziemia tam-
dziennie na pryzmy, układa nadto pamiętać 0 tym, że po- trze. Powoduje to duże stra- krotnie więcej. wilgoc~, niż tejsza - to nie owe słynne Komunikat 
starannie i udeptuje. Ze winno się układać stosy wy ty. słoma, oraz posiada duzą za- ukraińskie czarnoziemy -
względu na niewielką ilość soko, zajmując małą prze- Porówn:-ijąc za_ t7m o~ie sobność składników minera! są to piaski na łatwo prze­
inwentarza w gospodar- strzeń na gnojowni. W prak ~ermentaCJe przygc nalezy, nych- Oczywiście wchodzi puszczalnym podglebiu. Dla 
stwach chłopskich termin u- tyce dzieli się przestrzeń gno ze . fermentacj~. norma~ną '':'. grę spraw~ .kalkulacji. tpkiej ziemi potrzebny jest 
suwania obornika z obory jowni na kilka części i kolej mozna prowadzic przy w1ęk Nawet kupowac się opłaca z deszcz co drugi dzień, a jed 
:zmienia się i normalnie od- no je zajmuje. Obornik tak szej zasobności gospodar- uwa~i na dużą zawartość nak kołchoźnicy zamienili 
bywa się co tydzień, lub ułożony fermentuje dość stwa w s~omę; .fermentacj~ próchnicy. ten teren w kwitnącą krai­
.dwa. Jednak prD!!es zim- szybko i po pewnym €zasie gorącą zas .nalczy stc..sm.".ac Obornik przerobiony z nę- Założyli stację pomp, po 
nej fermentacji nie jest pro przedstawia się jak bez- itdy słomy Jest mało. W.re- kompostem daje najl2psze prowadzili 20 km. rur i wo 
sty i zależy od dwóch czyn- kształtna, ciemna plastyczna dzą ? tym ~osk?nale r?lmcy rezultaty gdyż · przez doda- dę z terenów podmokłych 
ników: tem.peratury otocze- masa. Wartość jego jest.wy okolic podgors~1ch gdzie.go- nie ko~postu nie tylko rozprowadzają "'rzy pomo-
nia i procentowej zawartoś- soka. Fermentacja goraca rąca fermentacJa uchodzi za . ks · ł cy specjalnych maszyn-roz-

. . 1 d • h ł ·. naJ'lepszą zw1ę za się ączną masę o- l l w·d . l" 
c1 słomy w oborniku. Jeśli po ega na woc za oze- · b .1 1 t 1 . 1 py aczy, na po a. 1 zie rs-
i1ość słomy jest stosunkowo niach: ,1) podniesieniu tern- Wreszcie ostatnim sposo- . orm rn a e ~{Ze.~~ epsza my pasy lasów ochronnych 
duża (9 kg ściółki na 1 sztu peratury aż do 50 stopni, bem przechowywania ollor- Je~? p_rzyswaJalnosc. ~ war- które ochraniają pola przed 
)tę dziennie) to n~wet przy 2) zwiększeniu dostępu po- nika jest metoda pryzrnowa tosc odzywczil dla roslmy suchymi wiatrami ze $te-
. · · · ·· · · o rfam. ·5w. 

~:\', · dz ,,1 Prapa<randy K::i­
mitetu Wojewódzkiego P7, 
PR w Łodzi zawiacl'lmia. 7e 
w czwartek, dn. 10 marc:a 
o' godz. 9-ei rano odbedz1e 
5ię w lokal..i Wydziału orzy 
ul. Piotrln~wskiej 55 odpra­
wa przew<:>dniczących oo''Jia 
k'wvch i miejskich komio~i. 
5zkoleniowyc:h oraz tv ';«r'?.y 
o:,7y udpowi„tl:Giainych ?~ rn'... 
'TI"kształcenie aktywu. 

Ifom. Wo.i. PZPR w Łodzi 
Wydz . 
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ABC sportowca 
Program gimnastyki codziennej Nr 3. 

PAŃSTWOW:t TEATR 
;tVOJSKA POLSKIEGO :W t.ODZJ 

ul. .Jaracn Z? 
Poprzez częste kontakty sportowe pog ę 1a się przy1az 

bratnich Narodów: Polskiego i Czechosłowackiego ' 'Dzlł o godz. 19.11 wspólcze~na 
komedia polska Kazimierza Kor­
r ~Uego pt. „Bankiet". 

TEATR „MELO DRAM" 
ul. Traacntta 11 

(Gmach OKZZ) 
Di.Ił, o godz. 19.15 współcze•na 

•ztiJka amerykańska Arthura Mil· 
lrra pt. „Synowie". 

TEATR KAMERALNY 
DOMU ŻOŁNIERZA 
ul. Daszytlsklego 3ł 

Pzlś dwa przedstawienia o goct:r. 
J(i .. pj 1 19. 15 komed io - farsy !. 
f ie trowa „WYSPA POKOJU". Ka· 
li\ czynna od 12-tej tel. 123-02. 
PANSTWOWY TEATR POW­
llZECHNT, ol. 11 Listopada 21; 

Codziennie o godz. 19.15 a w 
al~zlel11 i święta o godz. 16.00 
ł 19.15 komedia M. Bałuckiego 

„KLUB KAWALERÓW". 
Jrl:ATR „OSA", o;. Traaratta I 

Przedstawienie zawieszone. W 
•obotę premiera „Szalonego Ryce­
rr.a". 

TEATR LAJ,EK „FARAMUSZKA„ 
uynny w katdą niedzielę i śwlP,to 
łl god7.. 12 00, 14.00 (2 popołud . ) 
'I\' •all Polska Ymca - Łódt, ul. 
ł-1on!u~zló 4a. 

W programie• „StaC'b. I 5trnch"'. 
'-- R.ewta bajek Tadeu~za Kraszew· 
akiegc. 

, -,,::::;··h-..~~. 
·-~ 
,--~ "'""'' ·- .. "„ "'. -~ • \o#:. hC'Yi ·~ „ h.~.~· .. „ ~ . . . . ·' J . 

ADRIA - „Cyg;in~ka Mrlnść " 

flAtTYK - „Radziecki\ Ukraina". 
I\AIKA - „n,..,a j Panowi!': F". 
GIWNlA - Program Aklualnośd 

Kraj . i Zagr. Nr. 10" . 
HEL - (dla młodz .) -

, Skarb Tarzana". 
MUZA - „Noc w C'asablanc~". 
J'Ot:O"JIA - „Nikl n ic nie wie" . 
J'Jł ZFDWJOSNIE - „Niecierpli· 

'ROROTNTK - „Moja Miła"'. 

R01'fA - „Wesoły PeMjonat". 
REK0RD - „15-1~ Kapitan". 
STYLOWY - „O!t~tni Mllhlktlnln" 
$WIT - „Skandal" 

\.O c.zoraj roropoczął s!~ „ Ty­
\'Y dz~ń Przyj.dni Polsko­
Czech<l'słowackiej, kt6rego ce­
lem będziew~ wt,ksze u­
cieśnieni~ ~ lircs~h oba 
nasze łlfti!nt. ~1 • wszy­
~ edtilnb!cb .-Sfl'd tycia 
ł mmmrlw&rwallła ~ gł~­
~ ...,„łnl, . Jaka cfz+sraJ 
~ OO. nuz. demokiratyC2n• 
peńshn. Jednymi 1 it,-eh, kló· 
1111 s bratn:I• Czechosl:iwacją 
•lnjPMtf :iajbardziej ożywio­
ny kontakt są na~i sJ>ortowcy. 
Często bardzo gościmy sporlow 
ców C1,echos!owa{:ji u siebie i 
częsl<> nasi o<lwiedzają Czedl<J­
s!owację. Zeszłoroczny wyścig 
kolarski „W-P-" stal się po­
mostem lą-czącym dzisiaj kola­
rzy czeslcich i naszymi, nie 
wątpimy jednak, te za przykla 
dem kolarzy pójdą I inni i że 
w nicda·le kie j J>rzysz!ości kon­
takt polsko-czechosłowacki po· 
dejmą i i·nne dyscypliny. 

Stołeczne dzienniki czeskie o­
maw1a1ą w rubrykach sporto­
wych dotychc7.aS-Owy rozwój 
~fosunkórw polsko·C7.echosłowac 
kich w dziedzinie sportu i wy­
chowania fizycznego. „Lidove 
Noviny" pod·kreślają. Iż w tej 
dziedzinie dos7.lo do jak naj· 
śc i~lejsze j ws pól pracy p'll~ko· 
r zcclio5lowackirj. Szrreg wiel­
kich imprez spnrłowych. rnrgH 
niu>wanych n;i terenie Polski i 
Czechns!owacji poi wierd zilo 
fa kf., iż na polu sportu i wy­
chowania fi zycznego obydwa 
kraje uczyniły wielki korok 
napnód. 

D7.iennik „Svobodne Slovo" 
omawia przebieg- zawodów nar· 
ciarskich o „Puchar Tatr" w 
Zakopanem i i;twier<lrn, it od­
były 11i~ ~ pod 7.Mkiem przy 

Radio 

jafol I braterstwa spartowc6w dalszego poglęble!Ma prawdllwe 
polskich l ozechoołowa~kioch, go bniterstwa, lącz11~0 oba 
kł&rzy u.c:r;ynili wlele dla spra- nMody. 
wy zrbliienia obu narodów. Nie W!Jłplmy, fe podobne 

Dziennik „Prace" wita przed t~zenle tywią wsiyecy lpO'I'· 
s-tawicieli sportu polskiego, któ Łowcy polscy, a zwłtr.izeza ci, 
rzy w Tygodniu Przyjaźni Pol kłórzy już mieli motność ze· 
sko-Czechosłowackiej gościć bę tknięcia !I~ ze sportowcemi 
dą w Republice i wyraża ty- CSR i pomanla Ich na boisku, 
czenie, aby C'Zęste kontakty czy ringu. 
sportowe · przyczyniły si~ do 

Zakończenie kursu 
przodowników JJndowych Zespołów Sportowych 
KRA.KóW (obsł. wł. ). Na. za I rosławia. Ma.uthe. 

ko;lczenil'I knr~1l przodownik1hv UroczystM6 za'ko:6.czenia. 'kur· 
ZSC:h, odbytego w Pr1emyślu, su przodowników ZS<Jh odhyła 
rozegrirno zawody 11port,owe w 8ię w obecności przed11tawiciela 
Jcklcnatlctyce i ~1c·zypiorniaku , GlJKF Gutowskie~, delegata 
na którvch m. in. uzy~knno no Ministerstwa. Rolnictwa. Knollo 
w;; rPkord okr1,gu w pchnięci•1 wej, delegata. Za.rzq.du CłńwM. 
ki1lę. Z11.wo•foik J.,Z:'; 7. ż\1rawi· go ZSClt Pr:r.11włoki, kforownika 
cy No7Vakiewicz; rr.11cil kulę. na Wydiiał11 KF Zanędn CH. 
odległo~ć Rl!l popr11wiaj11c do. ZSClt K1tf1trskiego, . del<'qata 
tychczaąowy relrnrd okrę~u o Wo.iew6dr,, Komifotn PZPR 
kilk~11aśPie em. Dobry wynik ~awki, prr.ewodniczą~r~o 'Voj. 
u?.y~kano r6"WTiiez w hiegn n~ Rady \VF i ~portu wicj•kicgo 
3.000 m. - 3"01',4. p<>S. Korgi oru iu~p RF z 

''\Tynik ton e»;ią.gnę,ł roza. kou Warszawy, Krakowa, Lublina, 
kursem z:i.wodnik Rz1•m KB .T11. Lodzi, Kielc i Białego~tok11. 

Bobsleyowe mistrzostwa Polski 
'VROC'f,A W (oh~ł . wl.). '\Y i „Zwi17,lrnwiPr.'' (Knrpnr1.) w 

Karpacz.n rozpoc.zęly ~ię hnb '~ kh1d z ie \\' od zie'ki, Ban~~. 
~Jpyowe rnistT?o~t.~~a, Pohi<i, 1 l~irn2'11s i, ·1_,e Rz~.zyń•~:· C' ~u~ 
J;fore znko11c7.yły się Rukrr.~em ~.00.,i. ?) „i~H).Zknw1ec (T'nr 
mie.jRcowego ,,iwiązkowca". p&cz) c1.n11 2.07, 1, 3) AZR (Kn. 

Zawody odbyły się na totzo ków) - 2.08,2. 
clługości 1.600 m. przy różnicy I -
wzmesień 128 mtr. Tor był Konarzewski w Krakowie 
ao~ć trutl.n;r z powodu grubej I KRAKóW. Ohsł. wl.). '.!'re· 
warstwy smegu. I 11cr bok~l'r~ki Zi:l ,,Gwardi~·' 

I 

rv 

I~. 
V 

t. Mara .,, ••J1e11 lub tlo­
koła pokotu: ' kroki etdle M 
palcach. 4 s k\:k!m tapnlę· 
ciem ne ~ rtopach. Pow 
tórsy~ to 5 reąo. 

2. Wsplęda t prrpłady Ml 
oparcia ramion o Jakłkol­
wiek 1pnęt. Lieey6 do 
4 zarówno PrlT "'"'l>lęclnch, 
ja.lt w c:i:11114 pnysiadów. Pow 
tó~ to 4 rHT· 

• 
3. W małym rm:kn>b! TY'" 

mach prostych ramio11 przodem 
wzwył na 1, 2 I opust rlll!llon 
bokiem w dół na 3, 4. Całość 
powtórzyć 15 - 8 ruy. 

4. Us!ą~ć w siadzie pła8l<lm, 
r~mlonll wzwyż. tylf'm rlo Ar.li!. 
ny w odległości 30 cm. od 
niej. Na 1, l, 3,4 - "1cłll.D111-
n!aJ11c ~tę lekko do tyh1 tak, 
aby p111c:11ml dł<ml dotTkać 
~ciany . Nie odc.'hylać głowy 

w tył . Na 5. 15, 7, 8 - Ąltłanlać 

•ię w przód ta\:, &bT koń 
cAml palców dłoni dotylr.ać 
pny stopach. Kolana pro8te. 
Całość powtón:yć 4 ~ razy-. 

.~. Potołył. ''" "' plf'r'l!<'h, 
r1111' innn ohnlc tnlowia n11 po­
dłodze . Na 1 - nniPfi r nraw11 
noqę, pro•łll w knl .i , w 
pinn: M 2 - npuśł )1: nd „­
lew11 nog~ w pion 1 na ~ - o­
puść mi. podlog!I. całość nale­
ży powtórzyć 6 -8 razy. 

R. Trzy podskoki w miej~cu 

nwarty Wl'•kok w górę z wy­
roarhem ramio'.!\ bokiem 
W?\\-ył I 'kl11tnlęde111 nad 1!0-
,..llo C11lo~ć Jl')wt6rryć li - t2 
r~-ry. 

TF'ZA - „Nikt nie'. nlto wie" 

'Vynil<i: tytuł mistnJ1 Pol~' i! 'Tomasz Konarzew~ll.i prz;h~· I 
vv kat„gor1i ówójek zdobyła I do KrakoWĄ w celu przeprowa· 
ot·~acla. ,Związknwca." z Karpa •henh. trenig6w z bokserami, 
<'Z"- w skłs.d;cie Gsjeweki i Po. IJależącymi 01> Z8 1,fhvardi11". 
rębeki, ktltr11. przebyła dy3htns Konar:r.eWl!ki przeprowadz! 
w czasie 2:65,5 Drugie mi!'j - równiet ~7.'knlenie przodowni 
~cfll oo~ftł AZS (Katowi.CP) 'ków hok~11, których zndaniPm 11.40 Kronika kulturalna Czecho· .,„ 
2.4-1,6, 'l'rzccie .AZS (Krak6w). będzie p1•ara w sekcj11ch bok-

illl 
~ l 
_LI 'J. 32 krok-! •wnbodnego mar 

szu w mieJECU lub dokola po· 
koju. 

TA TRY - „Serenada w Dolinie 
Słońca". 

~łowacji. 11.51' Sygnał czasu i Hej-
5 W konkurencji startowalo • za Eerskich, jJkie mają. powstaf. nał. t2.04 Wiadomości połudnlow. 

W!SLA - „Rudzielec". 
WOl.NOSC - „Wielka Nagroda" . 
WlóK"JTARZ - „Aliszer N11woii'" 
Z'\f'HF;T'\ - „Paganini". 

12.20 „Na swojski! nutę". 1245 łóg. W kategorii czwórek ~t3T· W powi:;,t.acL. pr7.y pionie Z~ 
towałe> 11 załóg. Zwyc·iężył „Gwardia''. „ ________________________ _,,,_.,: (Ł) „Tucz tłusto-mięsna". 13.00 (ł.) ___________________________ .;._ _____________ _ 

p. t. „A'kcja „H" l ulgi podatko­
we". 13 PRZERWA. 14.30 (Ł) Z pra 
•Y· 14.40 Muzyka obiadowa (ply· 
ly). 15.00 Felieton •portowy 15.05 
(I.) Czechoslo-:acka muzyka sym· 
foniczna (płyty). 15.20 (Ł) • p. t. 
„Mlędzynarodow-y dzień kobiet". 
15.30 „Bihrnl o w!o..e<n.ne kwiaty" 
-udycja dla dz!@<:!. 15.50 Muzyka 
popularna. Hl .OO DZIENNIK PO· 
PO?.UDNlOWY. 115.15 „Nad China­
mi !'łońc11 wschod!1"'. Hi.40 Pr~e­

gl11d wydawnlc"'" oświatowych. 
16.45 Koncert rozrywkowy. 17.25 
Sl<rzynlca Radiowa P.K.O. 17.35 
„0 czystości". 17.45 Lekcja języka 
rosyjskiego. 18.00 Drugi dziennik 
popołudniowy. 1815 Koncert ka· 
meralny. 18.50 „Kobiety w walce 
o pokój"". 19.00 Audycja dla woj­
ska. 19.25 Muzyka popularna. 19.40 
„Wsiechnica Radiowa". 20.00 
DZIENNIK WIECZORNY. 20.45 
Muzyka z płyt. 21.00 Knncert Cze­
sko-Polski Tr'1nsmisja do PRAGI I 
BRATYSŁAWY. 22.00 (Ł) „Mozaj· 
ka muzyczna". 22.45 (Łl p. t. „Ro­
zwój uprawy lnu w Polsce w okre· 
sie 1945 - 1948 r.„. 22.58 (Ł) 
Omów. progr. lok. na jutro. 23.00 

--~---~~------

W dniu dzl~iej!'Zym dyżurują 

nasl~pując!' apteki: Pabianicka 56 
- Antoniewicz, Piotrkowska 121 
- Danlelecld, Dan1"ńsld~o 59 -
GorrzYck.i, W~chodnln 54 - Kar­
lin, Zl~lony Rynek 37 - Zaj11czkle­
wicz, I. imanows't iego 37 - Zagó· 
rowsk~. 

WWW IW 

ZAKŁADY PRZEMYSŁU 

ODZIEŻOWEGO 

„W ó L C Z A N KA" 
w Lodzi. ul. W6lcz<1~11ka. Nr. 243 

zAtrudnią, natychmiast 

RYT! NOW ~.N'F.GO KIEROWNt 
JL\ ZAOPATBZENtA 

LABOllANTA ODZTEżOWEGO 
Zgłoszenia o~ohiste prz 

::dmn,jA W~·dziHl Per~onalny. 
47fik 

7 eodor Dreiser 58 

Tragedia Amerykcińska 
Na trzeci więc dzień po uwięzieniu Clyda, Mason, Heit, 

Kraut, Burton, Earl i szeryf Slack ze swymi pomocnikami 
wyruszyli ponownie do Big Bittern tym samym szlakiem., 
którym jechał Clyde w ten fatalny dzień. 

Clyde miał przy sobie Krauta, który według instrukc_ji 
Masona starał się trafić mu do rozumu mówiąc, że sąd me 
uwierzy nigdy w zupełną niewinność Clyda, ale „gdyby pan 
szczerze wszystko wyznał panu prokuratorowi, jestem pe­
wien. że wiele mógłby zrobić dla pana. Mógłby przynaj­
mniej ocalić panu życie, a postępując w ten sposób, milcząc 
ttporczywie, może pan doczekać się - „krzesła". 

Clyde wszakże przez całą drogę do Big Bittern zach~­
wywa ł milczenie mając duszę pełną lęku. Dlaczego ma się 
przyznawać, że ją uderzył? przecież tego nie zrobił, a przy­
najmniej zupełnie niechcący? Dotychczas nikomu jeszcze 
nie przyszło na myśl, że miał ze sobą aparat fotograficzny:·· 

Przyjechano do Big Bittern i odnaleziono dokładme 
miejsce, gdzie utonęła Roberta oraz gdzie Clyde wydostał 
liię na brzeg, gdy naraz do Masona zwrócił się Earl z ciek~­
wym odkryciem. Okazało się, że niedaleko miejsca, gdzie ~~ę 
Clydc musiał przebierać, znaleziono ukryty pod pniem tro1-
11óg od aparatu, zardzewiały i wilgotny. Mason ocenił j.cgo 
'\vagę i stwierdził, że wymierzony nim cios w czaszkę mogł­
by bezwarunkowo spowodować śmierć. 

Clyde zbladł ujrzawszy swój trójnóg, zaprzeczył wszak­
!e stanowczo. - Nie, nie miał przy sobie trójnoga ani apa­
rat.u. 

Mason postanowił wezwać wszysfkich świadków. żi>by 
przypomnieli sobie, czy Clyde niósł ze sobą coś podJbnc,;:>J. 
Jeszcze tc:::o ~am~:::o dnia wezwani świadkowie or:r.vnom-

• 

Lódź rozpoczyna przygotowania 
do międ:r;ynarodowego wyścigu kolarskiego Prago - Worszawa 

GŁOS ltOBOTNICZT 
nrran Ł6dzldeKO ltomttetu 
I WoJew6dzkłe(o Komitetu 
PoL~kleJ z.tednoczonP J Partii 

W soh<>tę i niedzielę bawił jadą w tym dniu uiwodnicy,lczasu na znalezienie pGzycji .1 
w Lodz.i prezes Polskiego będz.ie najdłuższym w .wyścigu „objechame" swych maszyn, 
Związku Kolarskiego Feliks G_o (Wrocław - Lódź 212 km.- to na co w zeszłym rnku nieste· 
łęblow~ki, ldóry z przedstawi- też prawdopodobnie w Lodzi ty, nie było już czasu, gdyż 
cielami RSW. „Prn!a" i redak będzie już można wskazać ZW"J zawodnicy otrzymali rowery do 
cji „Głosu Robotniczego" od· cięsld zespół. Zakończe'llie eta· piero przed startem. 
był k<>nferencję w sprawie Po pu Wrocław - Lódź odbęd7.le \V najbliższych dnfach R:omt· 
wołania Komitetu Etapowego się w tym roku na torze w He !et Etapowy w Lodzi, którego 
międzynarodowego wyśdgu ko lenowie. Zawodnicy zakwatero· skład pod~my Czytelnikom do 
Jarskiego Praga - Warszawa wani zostaną w hotelu „Savoy"' wiadomości, rozpocznie prace 
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(I - 9 maj.a). posiłki zaś spo~ywać będą w organizacyjne, ahy impreza ta 
Wyścig Praga Warszawa „Grand Hotelu". Stad do eta· wypadła u nas w lodzi, tak jak 

Sekretarz odpowiedz. 218-23 
Sekretariat ogólny: 223-29 

będzie posiadał w tym roku pu Łódź - Warszawa nastąpi na tódź, miasto Pietrasz!w­
liczną obsadę międzynarodową. nazajuh z. to jest dnia 9 m1qa -;kie~o. przY.~tało. 
SJ>?<łziewane są zgłoszenia 13 z. J>rzed„ Redakcji •Głosu Robot· llllllllllllllllllllllllllllllllilllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll 
panstw. W tym roku etap niczego . 

Dział partyjny ~...,. •• ~ 254-25 
wewn. 10 

Dział korespon(\entów 
robotniczych 1 chłop­
skich oraz redaktorów 
ga?.et ściennych: 219-42 

łódzki_ będzie _etapei:n. przed- Ja·k już podaw~liśmy .. PZKol. Sport W ZSRR 
ostatnim. a wcęc lódz stantc wyznaczył na oboz, ktory roz-' 
się świadkiem finiszu wyścigu, pocznie się 22 marca w Wiśle, 
który już dzisiaj wzbudza 25·ciu kolany. Z;iwodnicy 
wielkie· zainteresowanie nie lyl wyznaczeni na obóz otrzymają 
ko w Polsce, ale i za granicą. pełne wyek\\·ipqw;inie nie wy-

Dział mutacji: 218-11 
DzlaJ mleJskl I sport.: 2'14-21 

wewn. 8 1 11 

Lódź witać będzie kolarzy w łączając ro\\'erów, jui 21 m:ir­
dniu 8 maja . Etap, jaki prze· e:i. tak że będą mieli dosyć 

nieli sobie i stwierdzili jednomyślnie, 
przy walizce jakieś żółlP. pręty. Musiał 
ów trójnóg. 

7.e porl«yln.v mi;.1ł 
In być nie\vątpliwie 

Burton nie chciał się zgodzić z fym, żeby trójnogiem 
można było zadać tak silne ciosy. Clyde musiał mieć przy 
sobie bezwarunkowo aparat i kantem tegoż zrobił t.ę nmę 
na głowie i uszkodzenia na twarzy Roberty 

Nie wtajemniczając w to Clyda, Mascn obiecał nagrodę 
za wyńalezienie lub wydobyCJe z jeziora aparatu fotogra­
ficznego. Znaleźli się chętni wieśniacy, którzy pracując pra­
wie przez cały dzień, z dna jeziora wydobyli aparat, który 
wypadł z wywróconej łódki. _ 

Okazało się, że istnieją tam zdjęcia, które po wywoła­
niu okazały się fotografiami Roberty, zdjętej w różnych po­
zach. Były zamglone, nasiąknięte wodą, jednak na tyle wy­
raźne, że postać Roberty można było rozpoznać. A szersze 
kanty aparatu doskonale pasowały do ran denatki, co na­
reszcie pozwoliło stwierdzić, czym Clyde zadiolł te :tany. Na 
aparacie jednak nie było żadnego uszkodzenia ani śladó:V 
krwi. Nie było też krwi na brzegu łódki, którą przewieziono 
do Bridgeburga dla zbadania. Nie bylo jej także na dywa­
niku, leżącym na dnie łodzi. 

Burton Burlerigh był, okazuje się, urodzonym intrygan­
tem. Przyszło mu na myśl, że nie trudno byłoby skaleczyć 
się w palec i krwią swoją zaplamić dywanik albo brzeg łód­
ki. Można by również wyrwać parę włosów z głowy Rober­
ty i przylepić je do kantów aparatu albo do haka, na któ­
rym zawisł woal. Pójdzie potajemnie do trupiarni t przy­
niesie kilka włosów Roberty. Był niezbicie przekonany, że 
Clyde jest zabójcą, i dlatego tylko, że brakowało dostatecz­
nych dowodów, taki łajdak, taki paniczyk miałby ujść ka­
ry? Nie ujdzie, jeżeli tylko uda mu się przyczepić włosy do 
aparatu! ZWTóci potem n8 111 uwagę pana Masona. 

Tego samego je~7cze dnia, gdy Heit i Mason byli zajęci 
'vymierzaniem ran !1;ibcrty, Burton zręcznie umieścił włosy 
Roi:l<'rtv mil"d7.~' wieczkiem a snr„~wk;i ::iparatu. Spostrzegli 
to w chwilP. nożniei Mason i Heit, zdumieni. że orzedtem 

'V fm irr1iłowsl1t1 rn1.rgrnno 
l.oi 0 g na rci::i r~ki mt 18 ktn. 1 za· 
koiiczony 7wy·~i·:~t. wr.m znane. 
!:!•· zu."·rcl1,ika uralskirr.o - no 
rina. Hi<'g kohiH na 5 km. wy­
g-r1l:i Hol ot ow'l ( M osk w n). 
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nie wuważyli t:vch nif'?:bitych dowodów winy Clyd::i. 
Naza.i11tr7. prnkur;:itor ozn;ijmil, że dnchod;r.enie jllż skoń­

czone i gotów jest rozpocząć sprawę chociR7.by jut.ro. 
Mając dostateczną ilość obciążających z<>mań świ;idków, 

postanowiono nie w~pominać nic o aparacie fotograficznym 
i dopiero w raz.ie jeżeli zapierać się będzie zadania ran oraz 
będzie zapewniał, że nie miał aparatu, Mason wobec wszyst­
kich pokaże. foto.~rafie Roberty i wymiar kantów, pasują­
cych dokładnie do ran ofiary. Efekt będzie nadzwyczaj11y! 
bo i adwokat jego nie będzie wiedział, że taki dowód znaj­
duje się w rękach prokuratora. 

Sprawa mogłaby się odbyć, o ile się da, jak n11jprędzt>J. 
Po co zwlekać? Po co trzymać przestępcę. który może teraz 
chytrze obmyśla plan ucieczki? Nie przewlf'kaf sprawy. tym 
bardziej, że przyczyni się ona do wyrobienia $ławy Ma~o­
nowi. 

ROZDZIAŁ XII 
Wypłynęła oto z nieprzebytych północnych borów sen­

sacja, wieść o ponurej zbrodni, zabarwionej intrygującym 
kolorytem, zbrodni okrutnej, na którą złożyły się - miłosć, 
ambicja, bogactwo, ubóstwo, śmierć W pismach, które że­
rują na sensacji i zbrodni, wypisywano obszerne sprawo­
zdania o życiu Clyda w Lycurgus, o tym, jak l gdzie miesz­
kał. kogo znał, co robił, by ukryć swój stosunek z dziew­
czyną, którą miał zamiar dla innej porzucić. Do Masona na­
pływały telegramy z Nowego Jorku, Chicago, Bostonu, Fila­
delfii, ze w~zyst.kich prawie wiekszY'Ch stolic amerykańskich 
z zapytaniami o bliższe szczegóły tej zbrodni. Kim jest ta 
piękna, bogata panna, którą podobno -Griifiths kocha!? 
Gdzie mieszka? Jaki był do niej stosunek tego młodzieńca? 

Sondry jednakże broniła jej pozycja społeczna, majątek, 
stosunki i Mason nie miał odwagi podać do wiadomości pu­
blicznej jej nazwiska; odpowiadał tylko, że jest to córka 
bardzo majętnego przemysłowca w Lycurgus, której nazwi­
ska nie może wyiawić. 1 pokazywał z dakka paczkę list6w• 
własnoręcznie zwiazanvch orzez Clvda wsta7.ką. , 
D-025784 :D. c. oJ 


